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Korpus polski w  ftosyi.
(Od n a sz ło  korespondenta).

_ Kopenhaga, w styczniu.
N ow e form aeye n a  fron c ie  rum uńskim . —  J e sz c z e  
kozkaz K ry len k i. —  Z ap ow ied ź d a lszy c h  g w a ł­
tów . - -  O dpraw a „ g ła w n o w ierch o w i“ —  „P recz  
P r ęk jjn i“. —  Ich  „ sam ook reślen ie" . rr; P o d  Bo- 

brujsk .

Podczas gdy oh oiąży-generałissimus K ry­
lem ko usiłuje wszelkimi sposobami przeszko­
dzić organizowaniu dalszych jednostek woj­
skowych, złożonych % żoM erzy-Polaków, a  
korpus polaki pod dowództwem jenerała 
f>o wbora-Muśmickiego chce zdezorganizować 
przez wprowadzenie doń rad  żołnierskich i 
innych „urządzeń44 bolszewickich —  na fron­
cie rum uńskim  zaczyna się orgańizacya dał- 
l&zych jednostek bojowych polskich.

Pomocnik głównodowodzącego tym  fron- 
jEem wydał rozkaz, aby NT. Komitetowi Woj­
skowych Polaków pozwolić na  objechanie 
frontu, w  eełu sprawdzenia, wielu jest taon 
kołnierzy polskich po foim acyach rosyjskich, 
JW miarę ustalenia tej cyfry, Polacy m ają 
być łączeni w osobne pułki, bataliony i kom­
panie. Te ostatnie m ają stanąć odra&u n a  
stopie bojowej, oraz m ają otrzymać ofice- 
rów-Poiaków. To samo m a zacząć się w ka- 
Waleryi, w -anty lory i i w karabinach maszy­
nowych, oraz w oddziałach technicznych.

# Cały inwentarz, więc broń, uzbrojenie, ko­
lt-e, siodła, uprząż, arm aty, karabiny maszy­
nowe, nam ioty i środki lecznicze oraz pienią­
dze zostają w całości przy oddziałach pol- 
łkieb. Oddziały te pozostają w  zależności 
gospodarczej od w ładz wojskowych ogól­
nych, natom iast co do porządku wewnętrz­
nego pozostają pod rozkazami Komitetu 
Wojskowych P ta k ó w , zaś co do służby 
podlegają rozkazom swych polskich przeło- 
fcoaych, kołnierze i oficerowie 'tych  oddzwu- 
lów mają na  czapkach białego orła, komen­
da i  cała k o r^ p o  11 -■»«* i ptnuaufe odhy-
jvać aśę w języku polskim.

- t Tymczasem „ g ł a w o o w i ? wy^wk^ - g S  
grudnia, więc w  tymsamym mnieiwiecej cza- 
sie, swemu zastępcy w kwaterze głównej, 
Miasnikowi, rozkaz taki: „W obec licznych 
Kkowu zażaleń na' postępowanie legionów(l) 
polskich, zastosujcie zarządzenia. N ie  k r ę ­
p u j c i e  s i ę  t y m i  p a n a m  i“.

Kry lenko otrzymał na  Swo je "poprzednie 
rozkazy energiczną odpowiedź. Związek, woj­
skowych Poiaków drugiej armii wysłał do 
niego depeszę, k tó rą zakomunikował radzie 
komisarzy ludowych oraz wszystkim zwią- 
Łkom wojskowych Polaków. Brzmi ona tak : 

Was .5 rozkaz nr. 8728 mógUiy nas zadzi­
wić, gdybyście wy, władze rosyjskie, nie 

O d u rzy ły  n a s  zdumiewać się l waszymi 
postępkami. Od początku rewolueyi nie 
przestajecie twierdzić, że stoicie na gruncie 
samookreślenia narodów, lecz gdy tylko ja­
ki naród mający nieszczęście żyć z wami, 
próbuje przejawić najmniejszą skłonność do 
samookreślenia i urzeczywistnienia praw 
swoich, wy zaraz wołacie, że to jest kontr­
rewolucja, te to są wymysły burżuazyi! — 
K to  w am  d a ł  p r a w o  d z i e l i ć  n a s  
P o l a k ó w  n a  b u r ż u a z y ę  i p r o l e t a -  
r y a t ,  g d y  wy swoiście i stosownie do swo­
jej kultury pojmujecie te słowa: „swoboda,

burżuazya, proletaryat“. Nie uczcie nas =— 
n a m  w a s z y c h  l e k c y i  n i e  t r z e b a .

Dzięki waszym przestępstwom 125 lat te­
mu, my Polacy byliśmy zmuszeni 3 lata z 
rzędu tępić brat brata, znajdując się we wro­
gich sobie armiach; dzięki waszej nahajce 
i kolbie w r. 1915 droga z nad Wisły do Smo­
leńska została usiana polskiemi mogiłami — 
i teraz, gdy my się organizujemy, aby na­
prawić następstwa waszych zbrodni i zba­
wić ostatki wygnańców — po waszemu „bie- 
żeńców“ — wy nie tylko nie poczuwacie się 
do obowiązku złagodzenia swej winy, lecz 
przeszkadzacie wszelkiemi sposobami i świa­
domie czy nieświadomie, chcecie powtórzyć 
dawne przestępstwa.

Teraz, przy rokowaniach pokojowych po­
wiedzcie szczerze i sumiennie, ezy starczy 
wam siły lub chociaż chęci ująć się za sp rą-' 
wą Polski? Nie przeszkadzajcież więc nam 
samym bronić siebie, swojej wolnej Polski lu- j 
dowej! Pamiętajcie, że teraz dla waszych! 
gwałtów niema usprawiedliwienia., boby one 
związane były nie z imieniem cara, lecz z ! 
Imieniem całego narodu rosyjskiego. P r e c z  
z r ę k a m i ,  z w a l a n e  mi  k r w i ą  n a ­
s z ą  o d  n a s z y c h  s p r a w  w e w n ę t r z ­
n y c h .  Pozwólcie nam samym stworzyć na­
sze dzieło ludowe i wiedzcie, że wasze gwałty 
nas nie wstrzymają, lecz tylko zdwoją siły 
nasze i energię!
Gen. Dowbor-Muśnicki zatelegrafował do 

m inisterstw a wojny, że wódz naczelny, cho­
rąży Kryl en,ko, rozkazał koncentrować kor­
pus polski pod Bobrajskiem. W ładze korpu­
su przystąpiły do wykonania rozkazu, napo­
tk a ły  jednak n a  ibrudności ze stromy dowódiz- 
cy frontu zachodniego, k tó ry  nie pozwolił 
dać pociągu, ma przewóz 3-go szwadronu uła­
nów polskich i  kompanii piechoty z Gżarka. 
Gen. Dowbor-Muśnicki prosi mmtetersitwio o 
bezzwłoczne wydanie rozkazu, by dostarczo­
no potrzebnego pociągu. J .  K.

r

posłów takich, jak p. Korfanty, byłoby to manifestacyjny w celu wyrażenia- rządowi i  
dla państwa niebezpieczeństwem. (Podnie-! angielskiemu' podziękowania za  deldasracyę j 
słonym głosem) Panom n ie  wo l n  o jest n a- palestyńską. Przywódcy robotników angiel-J 
w e t  w g ł ę b i  d u s z y  m i e ć  innych m a-iskfch Henderson, Bernhard Shaw, Snowden 
rzeń, niż i d e a ł y p a ń s t w o w e  p r u- i M aodomld nadesłali poale-syonistom depe-1 
s k i e, my żądamy, abyście Folaoy d u s z ą  size gratulacyjne.
i  s e r c e m  zjednoczyli się w państwie pru- % Nowego Jorku  donosizą: Żydioiwislca prasa \ 
skiem. Oburzają-cem jest, że poseł Korfanty w Ameryce poświęca specyalne artyku ły  z 
śmie żądać w parlamencie ochrony między- powodu zajęcia Jerozolimy przez Anglików, 
narodowej dla Polaków. Gdzieby posłowie j \y  Camegie-Hall odbył się lm tyng syonisity-
w innym parlamencie mogli podobne rzeczy 
wj^powuadaćl? W tej chwili,,gdy nasi delega­
ci rokują w Brześciu Litewskim w sprawach 
narodowościowych, posól pruski śmie w ten 
sposób rzucać im takie zawady na drogę!

czjny, na którym  liczni mówcy wyrazili nar 
dzieję, że Palestyna zrwrócona będzie nare­
szcie żydom.

Amerykański organ syonistów „Bas jtidi- 
sche Yollk44 pisze: W szystkie poteneye syo-

„Gcdanl^en- sind frei!44 trzeba powtórzyć I mistyczne, wszystkie możliwości syomstycz- 
za pos. Korfahtem słowa F ryderyka IL Ale j ne, wszystkie energie ayonistyetzne muszą
w Pnusieeh lir. Groebla widocznie tak  nie być uruchomione, aby obwieścić światu, ze

—  ■" * * “  syonizm jest wyrazom najsilniejszej woli na--
szego narodu.

Organ poale-syonistów „B er jiidiscbe 
Kampfer44 uważa., że Anglia nie może dać 
żydom Palestyny, naw et, gdy kraj ten bę- 
dizie całkowicie w jej posiadaniu. W łasny
kraj musi być zdobyty własnym wysiłkiem,

jest. —  Hak a tyś ci wszystkiego zapomnieli, 
ale niczego się nie nauczyli. Widocznie trze­
ba im jeszcze energiczniejszej niż dotąd na­
uczki. Wiole wskazuje na to, że ją  otrzy­
mają. P. L.

Głos Polaków z Litwy.

„Nie wolno myśleć!".
W  komisy i reformy wyborczej Sejmu pru­

skiego przemawiał, jak  donosiliśmy, pos-. 
Korfanty. Odpowiadał on jednemu z haka- 
tystów , k tó ry  rzucił twierdzenie, że pos. 
K orfanty nie może zaprzeczyć, iż Polacy 
„pruscy44 chcą połączyć się z Polakami „za­
granicą" i że pragną Polski z dostępem do 
morza bałtyckiego. Nar-to odparł pos. Kor- 

| fanty, jak  wiadomo, źe Polacy posiadają 
zmysł realizmu politycznego lecz że n ik t nie 
może się im dziwić, że, jak  inne narody, ma­
ją -na myśli zawrze rozwój jak  maj szerszy i 
jak  najkorzySitniejsizy. A „myśli są wolne44 
jak  powiedział nawet F ryderyk II. Prócz te­
go oświadczył pos. Korfanty, że odiroma 
praw mniejszości narodowych w drodze mię- 

I dzynaro,dowej musi być dążeniem Polaków. 
I Na to odpowiedział zastępca rządu, dr. 
Friedberg, że „zapatrywań tych nie podzie­
lają wszyscy Polacy, gdyż byłoby to  czar­
ną niewdzięcznością w chwili gdy król w 
w i e l k o d u s z n e j  ł a s c e  powołuje do 

, życia stare królestwo polskie44.
Zaś konserw atysta hr. Groebeł za-repliko- 

wał pos. Korfantemu tak:
Gdybyśmy tu, w sejmie pruskim, mieli 50

Polacy litewscy wysłali z W ilna w dn. 21: własną pracą, własnym potem i krwią. An- 
grudnia r. z, do sekretarza staniu, w urzę- g]ja nie zwróciła żydom ich własnego domu, 
dzle spraw zagranicznych, von Kuehlmanna, j iWiz uczyniła coś znacznie większego: ewrp- 
deJdaraicyę następującą: | cita  ona żydom ich egzystencyę, jako narodu

jako przedstawiciele połączonych polskich politycznego. Lud sani, jako nowonarodzony 
politycznych pa-rtya Utwy, mamy zaszczyt, i naród polityczny obróci to  prawo w żywy 
ze względu na rozpoczyna ją có ,się układy po- |caynnik. Lud sam o własnych siłach i skar-
kojowe, -mnazić Waszej Ekscelencyi życze­
nia ludności polskiej naszego kraju. Pozwar 
lamy sobie przytem powołać się na proklar 
mowaną ,pGdstarwę przez związkowe rządy 
państw centralnych, jakoteż rząd rosyjski, 
że pokój będzie zawarty bez aueksyi a te 
narodom w krajach okupowanych służyć bę­
dzie prawo decydowania o swoich Ićsach. — 
Dążeniem polskiej kulności Litwy jest, aby 
całe terytoryum okupowane Litwy history­
cznej, po zawarciu pokoju, było niezależne 
od obu prowadzących wojnę mocarstw.

Wyrajamy nadzieję, *e życzenie to przy 
układach pokojowych uwzględnione zostanie.

Przedstawiciele połączonych polskich par- 
tyi Litwy: Maryan hr. Broel-Plat-er, Konrad 
Niedziałkowski, Witold Abramowicz, Lu­
dwik Chomrńsld, ’ Bronisław Umiastowski, 
Dr Witold Wecławski.

Agiłacya syonistów.
Biuro “prasow e Organiizacyi syon i etyczniej 

w Polsce podaje następująco infomiacy© o 
ruchu syomisit-ycznym w Europie i Ameryce:

Z Londynu donoszą: Memoryał o angiel- 
skiah celach wojennych, opracowany pnzeiz 
kom itet parlam entarny angielskich związków 
zawodowych i wydział wykonawczy party  i 
pracy zawiera następu jący punkt w s-prawde 
żydowskiej: Zyd?A ma ją otrzymać we wszyst­
kich krajach powszechne praw a felcmentar­
ne, swiobodę wyboru miejsca zamieszkania i 
zajęć handlowych, jak  również powsizechine 
prawa obywatelskie. Palestyna ma być wol- 
nem państwem, k tóre otrzym a gwa.ra.ncye 
nńęd;zynanodoAYe. W ten sposób będą mogły 
wrócić do Palestyny te osoby narodowości 
żydowskiej, które będą sobie tego życzyły.

Związel^ robotniczy „Poale-Sion4,4 zorgani- 
zicwał w Londynie 10. gm dnia r. z. m ityng

bach duchowych i ma.laiyalmyeh od/buduje 
swą siedizibę narodmvą, aby swe wyzwolenie 
narodowe doprowadzić do zwycięskiego koń­
ca- dziejowego.

Z Paryża piszą: Syoui&tycłzna federacya 
we Francyi w ydała odezwę do żydów fran­
cuskich, w której czytamy m. in.: Nie chodzi 
obecnie o ładnie brzmiące frazesy, o mowy 
agitacyjne. Stoimy wobec spełnienia naszych 
20004etnieh nadzieL Czyż nie uważacie, że 
nadeszła chwila masowego przyłączenia się 
do ruchu syom tyaznego, aby pokazać świa­
tu, że istnieje naród żydowski, z którym  Się 
trzeba liczyć. Organizujcie się pod sztanda­
rem syonizmu. Idtzie tu  bowiem o  wy w o le ­
nie narodu nastzego.

rzekomy brak ludzi ?
Oiganizacya instytucyi gOiSpcda-rczych i 

przygotowanie planu gospodarki przejścio­
wej wymaga mobilizacyi sił do pracy tak  
dzielnych kierowników, jak  i wykonawców 
wielkich prac, jakie nas czekają w wielu 
dziedzinach. Zasadniczą kwestyą, k tóra pio- 
wdnna być brana pod uwagę, jest przede- 
'wszystkiem uczciwość danych jednostek, 
zdolność, okazana w  dotychczaisowej ich 
działalności, czyste ręce, zapał do pracy, i 
zdolności organizacyjne, dające możność 
przeprowadzenia, dobrze obmyślonych pla­
nów budowy lub przebudowy powierzonych 
im insitytucyj, banków, zakładów itp. ,

Kierownik instytucyi gospodarczej, banku 
i zakładowy stworzony cii dla ogólnego do­
bra, nie powinien być związany z żadnem 
stronnictwem lub pairtyą, a  dla zachowania 

; bezstronności, koniecznej szczególnie na 
gruncie galicyjskim, obejmując fu rkeye go­
spodarcze, wystąpić powinieai z grup polity­
cznych, wiążących mu ręce. Powinien mieć

pnzedewszystkiem na oku cel instytucyi, k tó ­
rej kierownictwo mu powierzono, powinien 
byó finansistą, kupcem, przemysłowcem, 
see rmienzem ni ez-ależino ści gospodarczej.

Czynnild, od których zależy wybór odpo­
wiedniego kandydata, powinny z-da^rać so­
bie sprawę z odpowiedział noś ci, jak a  na nich 
ciąży, gdy działają pod wypływem protekcyi, 
lub n a  kandydata patrzą przez szkła par­
tyjne, nie wyglądając w jego kwalifikacye i 
zdolmOiści —  wogóle wszystko,' co powinno 
ax)zstr<zygać o wyborze jednostki, k tórej po- 
yrierza się ważny posterdnek gospodarczy.

Bzisiaj kw esty a ta  jest bardzo aktualna, 
bo nad.eszła chwila, zmuszająca do przygo­
towania planu gospodarki praejściow^ej. Bo 
W arszawy i Królestwa odpływają zdolne si­
ły, opróżniają się miejsca kierowników wT 
oajganizaeyach gospodarczych i insty tucjach , 
mających bardzo poważne zadsnie do speł­
nienia, gdzie fimkcya kierownicza wymaga 
osobisitości handlowo uzdolnionych, dają­
cych możność sprawnego ich funfccyonowa^ 
nia. Także działy, stworzone pnzez odbudo­
wę kraju, wymagać będą ludzi zdolnych, 
nietylko sił kierowniczych, lecz Lakże wyko­
nawców rozpoczętego już dizieła.

Pow stają fabryki, jak  fabryka maszyn rol­
niczych, proponowana przy zakładach Z i e- 
1 e n i e w s k i e g o ,  ażeby zabezpieczyć dla 
kraju możność wpływu. B a n k  k r a j o w y  
i będący z nim w zespole B a n k  p r z e ­
m y s ł o w y  powinien nabyć jak  największą 
ilość akćyi, a przedewszystkiem nie puszczać 
tych, k tó re posiadał, jak  niemniej społeczeń­
stwo polsMe powinno je kupować tern wię­
cej, że popyt na nie w Wiedniu jest handze 
poważny. Za, zabezpieczenie zakładów tych 
dla polskości będą zatem  odpowiedzialne w  
pierwszym rzędzie polskie instytucye finian^ 
soiwe, B a n k  k r a j o w y  i P r z e m y s ł o ­
w y , dla k tórego niie c h w i l o w a  h o s s a  
n a  g i e ł d z i e ,  lecz interes k ra ju  i k rajo­
wego przemysłu powinny być drogowskaz 
eeai, a  nie doraźny zysk bankierski, który* 
pozostawmy mniej poważnym imstytucyom.

Na kierownicze stanowiska m amy ludzi, 
łecz szukajm y ich nie wśród polityków, eme­
rytów, poszukujących synekur, lecz przy 
w arsztatach pracy, a  zatem bankowców 
wśród urzędników bankowych, a dla orga- 
nizaoyi gospodarczych w organizacjach już 
istniejących, gd,zie potrafiliśmy wyrobić lu­
dzi zdolnych. Moglibyśmy wykazać całą li­
tanię zdoteych kandydatów  na kierowników 
organizacyi gospodarczych z pominięcieań 
przynależtniości do partyi, co zwykle bywa 
tylko balastem, gdy ćhodz-i o jednostkę u- 
Cizciwą i faktycznie z wszechmiar zasługu­
jącą nń- oddanie jej otd powie dzialnej p la­
cówki. R. W. /

Zdobycze we Włoszech.
Obecnie dopiero dochodzą szczegółowe wia-. 

domości o rozmiarach zdobyczy, jaka pań­
stwom centralnym przypadła w udziale w pół­
nocnych Włoszech. Ostatnio bawiła na froncie! 
włoskim delegacya Izby posłów, a jeden z jej 
uczestników tak opisuje obraz, jaki przedsta-; 
wiają obszary walk.

Dla armii, które maszerowały w pochodzie 
ofenzywnym od Julijskiego frontu, teren ope-

Komedya r z y i M a . Mimus grecki.
^ d  pierwszej połowy wieku n i  przed Ohr., 

po wojnie z Tarentem  i po pierwszej puni- 
rkiej, jęły napływać do Rzymu, niosąc z so­
bą bezcenne skarby przebogatego piśmien­
nictwa omzyą.tego? Całe masv Greków z 
Włoch południowych \ z Sycylii i poczęła się 
gorączkawa praca przyswojenia utworów tej 
literatury, budzącej się diopie.ro do życia 

rzymskiej, przyczem miano na względzie głó­
wnie potrzeby oświeceńszych w arstw  na- 
JQ4u i s,zkoły. W  r. 240 zaszedł wypadek 
OTobny na. pozór, k tó ry  jednak miał w na- 
Btępstwfe dla literatury  rzymskiej, a, przez 
Kią Pówszechnej, doniosłe osiągnąć znacze- 

And.ro,nikus, Grek z pochodzenia, 
baka arz y  Rzymie, 'wystawił n a  scenie pier- 
iwszą  ̂procką tragedyę i komedyę. Powodze­
nie, jakiego doznał, ośmieliło go do dalszej 
jw tbym km runku pracy: światu rzymskiemu 
btwąrła się nao^eie.^ rotzległa dziedzina poe- 
^ M ra rn a ty c z n e j grecki,ej, w której —  dla 
_^ć(ńwości cfoarakteru i umvsłowości rzym- 
^  7 “ szczególniej pociągała ku sobie ko- 

Ona wyli od o w«ia niebawem dwóch 
tó w r f n f l ł.teJ literatury  reprezentan-

^ piśmiennictwa ojczystego, nie- 
T ^ sJ Ź ? * 10 motywów i typów m era- 

.tury P iau ta j  Terencyusza.

Komcdyopisarze ci, tłómacze i  prze^abia- 
cze oiwginałów greckich, przejęli od siwych 
mistrzów, przedstawicieli tak  zwanej śre­
dniej i nowszej komedyi attyckiej, obok for­
my utworów całą tę galeryę postaci, lekko­
myślnych młodzieńców, szczwanych niewol­
ników, ojców oszukiwanych, żołnierzy ku.ro- 
płochów, ku rtk a ,n , rajfurów, rajfurek, pie- 
czeniarzy, k tó iych  stworzyła ta. komedya, 
poruszająca się po upadku wolności greckiej 
miasto, jak  dotąd, w  dziedzinie sa ty ry  poli­
tycznej, w  sferze rodziny z je j konfliktami 
i troskami. A że rodzina opiera się na  m ał­
żeństwie, to zaś na miłości, dlatego miłość 
staje się tera® motywem sztuki. Nie jest to 
jednak dostojna miłość poważnego mężczy­
zny do cnotliwej kobiety, ale lekkomyślnego 
młokosa do kurtyzany. J a k  w  życiu, tak  na 

| scenie powstaje skutkiem  tego —  gm atwając 
jakcyę sztuki— konflikt między synem lekko- 
duchem i dobrodusznym ojcem, konflikt, 

| k tóry usuwa szczęśliwie przebiegły niewol­
nik, albo >audownv przypadek, w utworach 

jtych przemożną grający rolę. — Podkreśla­
jmy szczegóły te, ponieważ z m ałem hzm ia- 
i nami zachodzą one w komedyi p.o dziś dzień, 
przejęte niegdyś przez Rzymian z. komedyi 
nowszej żywcem dzięki tomu, że społeczeń­

s tw o , którego typy tu  koanedya stworzyło, 
było ta k  kosmopolityczne, iż je z łatwością 

•na swój naród przenieść można było. Przez

Rzymian, stosownie modyfikowane, stały  
się Trłasoością kulturalnych, nowoczesnych 
narodów. Ce.rvant.es, Szekspir, Goldoni. Mo­
lier, Lessing, czerpiąc inotyAva i postacie z 
Płaut/a i Terencyusza, utwierdzili ich mcc 

.obowiązującą, a  tak  to, co burza wieków 
byłaby niechybnie rozwiała, uratowane przez 
Rzymian, którym  to za nieznikomą, nieśmier­
telną poczytać należy zasługę, do dnia dzi­
siejszego trw a liienożyte.

Komedya Terencyusza „Bracia44, k tórą 
krakowskie Koło Miłośników dram atu k la­
sycznego wybrało na  swój XXI. wieczór, 
przeróbka oryginału greckiego —  (którego 
autorem był Menander, najznakomitszy 
przedstawiciel nowszej komedyi attyckiej)— 
jest utworem świetnym, a  ze względu na po- 
m szony w niej praktyczno-etyczny problem, 
kweEitye wychowania, wyjątkowym. Fabuła 
i ak c ja : młody Ajschines uprowadza rajfli­
rowi lutnistikę, k tó ra  b ra t jego, Klesifo, po­
tajemnie kocha i ściąga, przez to na siebie 
podejrzenie sprze.u i o wi erzou ia się uwdedtzic- 
nej przez się Pamfili, nia w tej sztuce zna­
czenie drugorzędne. N a pierwszy plan wy- 
aiiwa się psychologiczne przeprowadzenie 
problemu i subtelny rysunek dwóch braci, 
wychowanków Ajschinesa i  Ktesifona, su­
rowego, nieokrzesanego Demeasza i mięk­
kiego, eleganckiego Miciona. —  B e m e m  
patray  ze zigorszeniem, ja k  m u Micio _psuje

jest poeta  z n i  wieku przed Chr. Heronaasy 
albo Heródas. Przykuwające do siebie natu-j 
ralisityczną prawdą, życiową i zmysłem dla 
rzeczywistości, k tóregoby mu każdy nowro- 
ozesny realista mógł pozazdrościć, dają onę'

adoptowanego przez siebie i wedle liberal­
nych zasad wychowywanego Ajschinesa, 
ciesząc się równocześnie, że przynajmniej 
wychowywany przez niego w strachu i zahu­
kaniu Ktesifon na porządnego wyrobił się 
człowieka. Niebawem atoli dowiaduje się ze drobne dyalogowe sceny z ż y d a  eo&zien*

nego najniższych w arstw  ludności miejskiej. 
Podziwienia godną jest pewność, z jaką  He'** 
rondais przedstawia swoich bohaterów, czy, 
są mężczyznami, czy kobietami. RajfurkaJ 
stairająca się złymi podszeptami sprowadzić 
na  bezdroża uczciwą kobietę, gospodarz anal­
nej knajpy, przekonywał jacy sędziów, że pras 
wo i sprawiedliwość zginą, jeżeli włamanie; 
się dio jego domu nie zostanie należycie uka­
rane, szewc, zachwalający swój tow ar itd  j  
pochwyceni są  z przedziwnym zmysłem ob­
serwacyjnym. Takim nieporównanym w pra* 
wdzie i szczerości charak terystyk i jest Ba^ 
k a ł a y  którego n a  ponieddałkowem  przed­
stawieniu zobaczymy. —  Gzy mimy te były 
przeznaczone tylko do czytania, czy do rew 
cytacyi, czy do pazod&tawieria scenicznego^ 
nie d a  się n a  rafie rozstrzygnąć, a  dla, rzeczy 
samej kw estya ta  nie przedstaw ia na  stano­
wisku codziennem szczególniejszego znacze­
nia.

M. BO G U C K I.

zgrozą, że owo skandaliczne uprowadzenie 
lutm stki dokonanem zostało dla jego kocha­
nego Ktesifoina. Przekomaiwszy się, że jego 
system wychowawczy nie doprowadził do 
pożądanego celu, zmienił z gruntu swoje za­
patrywanie: zaczyna być dla ludzi przesa­
dnie uprzejmy i szczodry, co praw da kosizhem 
brata, k tóry  z  prostych uczuć filantecpij- 
nych musi naw et starą  Sostratę, m atkę u- 
wiedzionej przez Ajschinesa dziewczyny, po­
jąć za żonę. Jako  morał utw oru wypływa 
nauka, że ani zbytnia wyrozumiałość i ustępu 
liwość, ani tw arda bezwzględność i stano­
wczość do celu nie wiodą: rzetelna zasada 
wychowania, polega n a  haimionijnem połą­
czeniu surowości z  łagodnością.

! Jeżeli postacie attyckiej kom edyi średniej 
• i nowszej, poruszające się w powszednich 
sy tuacjach  życia codziennego, zaznajam ia­
ją nas ?. interesaijącemi tegoż życia, strona­
mi i przejawami, to  już prawdziwie zdumiewa­
jące w  tym  kierunku szczegóły roztaczają 
przed naszemu oczyma drobne w kilku ledwo 
pociągnięciach żywych ludzi malujące obraiz- 
M  m i m a  m i. ArciTnistrzem w  mich
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racyjny ti& się podzieEć na trzy pola zdobyczy, wydatki -na kw atery  oficerów wyrosły O 
Pierwszy obejmuje dawny obszar walk nad go- 4.10.000 k-o-r., ponadto wyrosły w ydatki na 
czą aż po rzekę. Drugi rozciąga się w dawnym

Rad. m. P o r ę b s k i  w ystąpił przeciw n- 
chwalomem-u w roku 1914 podatkowi progre-

wnym urtz.ądzonie biur dla kontroli i wydawaoik a r - . sywnemu od mieszkań i  postaw # reaołucyę,
włoskim terenie etapowym i sięga po T adia- tykułów  żywności. I żądającą amiestodia, w j^lędrde stosownego
mento, zaś trzeci stanowi pas między Tadia- Cyfry w ykasują, że ta k  o b e c n y  n i e -  roj^ożenia teg-ó podatku, 
monto a Piavą. Pierwszy obnzar dostarczył cl o b ó r, j a k i  p o  p r  z e d ® i e, m a j’ ą ź r ó-1 Rad. m. Da* B o b r o w s k i  w ytknął pre-
przedewszyeifciem roateryałów wojennych po- d  ł o w  w y p a d k a c h  w o j e n n y c h .  To ■ Zydyum miasta, że lekcowiaży Radę m. i opi-

 ̂“ 1 nię publiczną przedkładając budżet w  dru­
giej połowie roku  administracyjnego', następ­
nie obszernie -umotywował żądanie ireformy 
ordynacyi wyborczej na  zasadzie pięcioprzy- 
miotnikowego praw a głosowania i  w tym  
kierunku też pR*zedłożył stosowną peaołueyę; 
w  dalszym ciągu omawiał poszczególne dzia­
ły  budżetu, domagając się podwyżki plac

trzebnych do budowy pozycyi. Nadto pomie­
szczone tam były liczne magazyny i składy, 
mniejszych rozmiarów, które dostarczyły woj­
sku wdowiemu -pożywienia oraz bielizny i 
ubrań. Zawartość tych magazynów obliczona 
b y ła  najdłużej na tydzień. Zapasy tych maga­
zynów zostały przeważnie zużyte przez woj- 
a&ą, k tó r e  w pościgu za Włochami 
p r z o e h e d d ly . Największą wartość 
obszarze ma zdobycz, jaka pozostała w’ sa­
mych pozycjach. Stanowią ją ogromne masy 
am uD icy l i  zapasy a r ty le ry jsk ie . Miotacze min 
postały zaraz użyte do wałki, podobnie i część 
nieuszkodzonych armat. Składy amunicji do­
s ta r c z y ły  wielkich zapasów miedzi i mosiądziu 
T y lk o  w okolicy Gra do zebrano z  łusek naboi 
26 tan  mosiądzu, wartości 200.000 K. Pociski 
Ciężkiej artyleryi angielskiej i  włoskiej dostar­
c z y ły  znacznych zapasów stali i wielkich ilości 
materyału wybuchowego (Trotylu). Oszańco- 
wania z drutów robione były przez Włochów 
przy użyciu bardzo obficie materyału metalo­
wego. Przewody elektryczne dla prądu do za*

też p a ń s t w o  m u s i  p r z y j ś ć  m i a s t u  
z p o m o c ą  i p o k r y ć  n i e d o b o r y .

U b y t e k  d o c h o d ó w  g m i n n y c h  
przyczynił się 1akże do pow&taam w ykazane­
go niedoboru. Gazownia iz powodu wzrostu 
kosztów ppodukcyi i  surowców przyniosła 
mniej o 300.000 kos:., Elektrowańa o 250.000 

tamtędy kor., m iejska fabryka -wyrobów betonowych 
w tym  o 50.000 k o r.'Jed y n ie  podatek od biletów  

tramwajowych można było podnieść w  bu­
dżecie z kw oty dotychczasowej 140-000 kor. 
na 230.000 kor. Zmniejszyły sóę wpływy z 
podatków  gminnych oraz z  dodatków  do po­
datków  osobistych o  607.000 kor. O g ó l n y  
u  b  y  t e k  d o c h o d ó w  z  przedsiehic^stw 
gminnych i podatków  wynosi 1.300.Ó00 kor.

W budżecie wojennym  niema niestety 
miejsca n a  w y d a t k i  inwestycyjne. Jedynym  
w ydatkiem  takim, uchwalonym w formie 

k redy tu  dodatkowego w kwocie 820.000 kor., 
a  pokrytym  częściowo z  subw encji rządowej 
346.000 kor., jest wydatek na zakłady sani­
ta rn e  w Prądniku. Ponadto dokonano raz-

Zarząd miasta p ' 
celem sprowadźeul

Hr. Czernin cierpiał już poprzednio na lekką czność dotkliwie odczuwa, 
medyspozycyę żołądkową i  leczył się różnymi czynił! energiczna' kroki 
domowymi środkami. Pogorszenie chwilowe za- poprawy w przykiycii stosunkach, doćad

~  ~ ------- i f 1" Zlb̂  silnel dozy M e potrzeby Lwowa nie zostały"przez cii
Obecnie minister .więdnie czynniki uwzględnione.

szło też podobno wskutek 
k r o p l i  H o f f m a n n  a...
przyszedł już całkiem do siefoiê  a  otoczenie je- ZATWJĘHOZENIE WYBORU., Cesarz

szeie podjęcia walki z  szemrzącą się gwałto­
wnie gruźlicą y>uzez budowę tanich m ieszkań 
i kolonie dla dzieci, wreszcie iczwiniocio o- 
pieki socjalnej.

pół do 4 i pół udziela beapdatnie żołnierzom ̂ rad 
natury prawnej i prywatnej, -przeprowadza ko- 
tespondeneye, wyszukuje zajęcia inwalidom i 
superarliitrowanym. Z radością zaznaczyć to

Rad. m. B a n d  a* o w s  k i  podnosi, że w o j-« nioźrja> & dotąd wielu żołnierzy, służących w 
m kt ciężkości gospodarki arnjd regułamej i w Legionach, spieszy ram z

sieków były robione z miedzi. Zdobyto także szerzen ia  lin ii akcyzowej, zakupiono budy- 
wlełe motorów elektrycznych i benzynowych, nek na pom ieszczenie 'teatru ludow ego, ce- 
W Yohonie znaleziono szereg baraków wojsko-, giełn ię w Pła&zowie, d w ie rea ln ości w gm inie ! 
wych* zapełnionych cementem i drzewem W Piaski.
tym pierwszym obszarze pozostawili Włosi 
wiełlpe zapasy' biełkny, mundurów i koców. 
Do zbierania tej zdobyczy przeznaczono oso­
bne bataliony, istnieją jednak wielkie trudności 

,  w p rz ^  re2 ieniu tej zdobyczy do mocarstw cen­
tralnych.

Dragi obszar obejmują wielkie magazyny i 
ikłady. Największy znajdował się w San Gia- 
vamu di Manzano, 4  listopada wskutek poża- 
ru wyleciał tan magazyn w powietrze. Wybu­
chy trwały dwa dni, u w okolicy odczuto ja k b y  
tzzęsherbe ziemi- - O wielkości tego składu daje 
wyobrażenie fakt, iż z wybuchu udało się ura­
tować jeszcze około 1060 wagonów siana i k m- 
eerw. Drugi magaąyn główny był w Udine. — 
Tu zdobycz nie została zniszezana i przedsta­
wia wartość widu milionów. Nadto zdobyto 
Większe -składy w Connons, Gaptfoa, Rigano i 
Pabaanowa. W Vilłanova zabrano wielki paik 
saperski, gdzie były znaczne zapasy lokomo­
tyw f wagonów kolej dk palowych. Na jednym 
k placćw lotniczy eh analegśono 199 maszyn ło- 
tnhagrcfr i  przesado HO motorów lotniczych. 
W tym obtóarse zdobyto także wiele szpitali 
potowych wraz z bardzo bogatym materyalem 
BaBiteniyjfc, m  tern wiele preparatów, jakich już 
wog-tfe w pttńslwaeh wmtoatoych nie było. Ten 
obszar b^l nnpaniej^sui^zeiony i nmteryal ta  
adobyty móęi być zataz zuż^ow any .

Jeżeli w e jna  tmieniożlrwiła inweetycye, 1io 
ubliżający się pokój otworzy przed  gminą 
w i e l k i e  i n w e s t y c y j n e  o o l e  d z i a ­
ł a n i a  w , i n t e r e s i e  o g ó ł u  o b y w a .-  
t  e l i. Gmina zapewnić sobie m usi berzpiośre- 
dni wpływ n a  rozwój kojpa.lnic.twa w  n a j­
bliższej okolicy, jeżeli nie wprost zakupić na  
swój wyłączny uży tek  odpowiednio w ydat­
ną  kopalnię. Gzeka gminę budowa nowej ga­
zowni, rozszerzenie wodiocdą-gni, dalsze u po­
rządkowanie i rozwój miasta, prace w dzie­
dzinie polityki mieszkaniowej i będące z nią 
w  związku rozszerzenie i  'przedłużouie linii 
tramwajowych i wiele innych n ^ n y e h ,  pra- 
kfcycznyeh za nadmień.

Bprawa a p r o w i z a e y i  m i a s t a  ińe 
wchodzi do budżetu. Mówca podnosi tylko, 
że milionowe obroty odbywały eię i odby­
wają gładko i  że  n a  cele aprow izacji w ban­
ku krajowym  zaciągnięty przez gminę k re ­
d y t w  wysokości 3.000.000 koron, jest już 
w znacznej części spłacony.

O b  j ę c i  e  e t a  t e a t r ó w  pirzez gminę 
przynaosło pom yślne wyniki tak  pod w zglę­
dem artystycznym , jak  kasowym. N a ewuje 
dobro zapisać może gmina, że wynagrodze­
nie pra^fownrków ^oetny ód oząsu eb.jęcia 

przez miast© -Earządu podniosło eię bardzo 
w ydatnie.

W  dalszym  ciągu podniósł ^efeipent wa-
Ttżffi.1 rdiattf atinuwi żerea uńędzy Tagha- Jny  momenit: z n i e s i e n i e  r e j o n m f ^ T -  

*,w,1n a  R kjb- Wobec Wteei mieli ezae t e  c z . n e g  o. Od ęaasu w ykupna praez gm i­
na wyr-fesle .się t  Ltge oharstu, tóńhyea tu grantów poforteennreh nie był© lówsie

dentoelega dła w ydaraeińa, Praez
PM lH, które dmipdatme Bebmae i słeśnua w enjo*ienie Tejonra foansedBn̂ o ©twanSa^ me- 
m aw iruaćh  ̂ żj-kiść iiły liuow r^a es^yeh aowyeh -fetoM c,

Ja k  ekpmte, mimo, % o k o l i c e p o d -  dabsaeg© wemrnmrtki mia^ia, VątóiiŁaię©U 
aafc*<t)Iąj otoMywy dłużffliage c ł^ u ,  ja- dworca kolejowego itd. M eńmiej pssny#- 

Lo doiyksjące bocpośiednto do terenu wojea- nym jest dla przyszłości m iasta i  k ra ju  fak t 
nogo, wymawtmłe hyiy n a  waaslkie niedcmmga- dalszego stałego postępowania r  o b ó t  O k  o- 

■a z  żem noląezene, brakowało łudmości je- b u d o w y  d r ó g  w o d n y c h ,
dynie- soli, węgla i  wyrobów tytoniowych. — W  końcu wspomniał mówca o s t a n i e  
Zresetą zaopaferzeiiie we wszystkie artykuły ży- d 1 u g u m  i  e  j e  k  i-e g\o. Osteitni â >k pozwo-
wności by^o daotafcoczne, -tak że ludność cywil­
na bruków tóe ciarpisda.

BfWtety z  tych zdubgseaaryt^ sftpasów lwią 
■, -jfiBeść zabrały dla siebie armie niemieckie, tuk 

to  udział AuKtryd w zdobyezy jest stosunkowo 
nie wielki i  nie1 oddziała prawie zupełnie rai 
wewnętrzną eytuweyę ‘geepodarczą krajów.

Rada m. Krakowa.

łił nsa zaciągnięć?© długotermwiow-oj pożyczki 
w c. k. upirzyw. Zakładzie kredytowym ziem­
skim w Wiedniu w kwocie 17,489.008 kor. 
®a -gkonwertowmie M ótkotermtoowyołi, a  
wyżej oprocentowanych pożycaek, zacią-
f niętych w swoim czacie m  rerzaserzemie za- 

ładów miejskich i budowę dwóch liiłpj -tram­
wajowych. Z>astój w żnweistycyaóh nie wy­
magał m eiągm ęcia uowyeh większych ®obo- 
wiązań, oprócz wsponiiniarrych., natom iast 
przypadnie nam  ̂ k tc ić  okoio 3,000.000 kor. 
tytułem  ra t fcapM ew yeh i  ptrocerttowych 
od długów m iękkich. Z wyjątkiem -tak izwa­
nej pożyczki szwujefiinskiej, fctóreg ze waglę-

Wcaoraj odbyło się pierwsze posiedzenie 
Rady miejskiej w c e ł u o b r a d  nad bu­
d ż e t e m  g m i n y  m i a s t a  K r a k o w a  
m  okres od 1. lipea T917 do 30. czerwca dów kureowych, obecnie splaicde mie moiżinâ  
1918. Obrady zagaił wicepr. J. K. F e d e- długów krótedemmiuo^ t cli m a gmma tóe- 
I o w i e  z, nWąpnie przewodnictwo objął wiele i te  będą mogły być ^niebawem sfeou- 
■wicep*. Sarę,  natemiaat wtoepr. f  e de r o -  w ertow ane -przy pomocy kap ita łów  k ra jo ­
w i c jako jeuorabij apraweedawca ko- wych, k tóre niezawodnie wezaną też udział 

misyi budżetowej sajął mtojeee referenta, by w czekających gminę inwsstycyacb.

i R eferent zakończył sw-ój w rw ód prośbą 
o uchwalenie wniosków komisyi budżetowej.

PapeA dadająe budżet podndó^ re fe ren t,' Dysknsya.
Se jte i4 o  w calem słowa znaczeniu b  n d ż e  t  (' Rad. m. iaiż. A  d e ł m ^  ii® ma w stępie
w o j e  n a y ,  op i-in jąry  aię wprawdzie na  jw ęgo przem ówienia xasta:zegł się przeciw 
w y n k w h  goopodarcrnńi gm iny i  poprze- -camitowi jodnego z pogłów socyalistycznych, 
dntogo aiPTssu, aie dą^ * 7  w«rakże żadnej podniesionemu w sali R ady  m., że w  zarzą- 
rę k ‘ó n i ea> do ócńdośca prełmuoowRn yoh do- dach m iast -ptanu.je kodnjpcya, Jak  niemniej 
c h ^ w  ,t i wydaików, gdyś życie codzienne jrrzeeiw zarzutowi pod adresem  starostów  
8 t « * »  beffTOteBnie nowe jwfawefcgr i  wydafc- -galicyjskich, że .„biorą łapówki“ , następnie 
Łi, » zm niejK a 9e«body.  ̂  ̂ «aś jroeaaedł do geapodaiki gminnej, pod-

N f e d o b ó r  w -p n ^c ićo n y m  psetimbia* nosząc, iż  gospodarka ta  nie jest jKtdowalar 
piu ■łmdietu doohodjń ahananej w dotych- jącą. D ługi miasta dosięgły ogromnej sum y 
czarrtrych  budżetach wyeefttoioi 8^64.942 p o ese ło  54 nrittoaiew karo®; jednego mie- 
Łonm. Nie jeetf to  wszakże wyłączność kra- ezkańea przypada około 885 koron .długu, 
kcwnka. W szystkie brnę więkeae wńasta wy- tak, że aoajątok gminy % tnudem pokrywa 
k aże ją  wkdkito niedobory. ją j zobowiązania. Konieczną jest refom?a sy-

Na w w ost wydatków -Błażej ^ n h iy  skła- stem u peilatkowego gminy. Obecnie najm ę- 
dają  nię ?^riązane t> konieczności, mp. eej płaci ludność ^ekonomicznie najsłabsza w
fftfapKem e -bytu -.urzędadtów i  służby m iej- formie tpodaftków pośrednich. To powinno się 
kkiei, k aa tta  phke pcwfteeńłków kaacela-iyj- zmienić. Do świadeseń na rzecz gminy w for- 
a y d i  i  służby, iraryjętyeh w  miejsce po.wo- mie ©sobnycb podatków , np. od przyrostu 
łajiyńb de wojska, oświetlenie, *ds«ła, opał, wrartości i irmyoh, musza być pociągnięte 
papier iłp . W ydatki działa J. „Zarząd glÓ- zamożniejsze warratwy. W dalszym ciągu rad. 
WByu w asar^sił y .agóleffla^ 2  i  p ó ł  m i  J i o- m. Adełmann omówił budżety posaazegól- 

hiPPim. pych nakładów  mieiskieh i podniósł, jako
Również k o g  (fJ&izij w ykazują podębne konieczność, założenie własnej kopalni 

p cd w y iaen fa : beępieozeńfftwo publiczne o w ęgla, gdyż gm ina wydaje obecnie n a  
70j(KX) kor., dział drogowy o 300.000 kor., opał przeszło l y7QO.0OO koron. W  końcu mo- 
sak ład  czyszczeniu m iasta i koszta tłumienia w ca podkreślił konieeaność -wydatnej akcyi 
epidemii o 620.000 kor., utrzym anie ubogich gmlav ma polu budowy tanieli jn k ask ań  dla. 
I  diotót w  zakładach miejskich 100.000 koo:., szerokich w arstw  ludaości.

n a  przesunęła punk t ciężkości gospoda 
gminnej ma inne, nowe poła i wysunęła nowe 
zadania., k tóre, jak  np. opieka nad dziećmi, 
opieka socyałna 'bp., pozostaną i po wojnie, 
■z czem zarząd m iasta liazyć się musi. Trzeba 
bowiem będzie wysz.ukać również nowe źró­
dła dochodów, aby  sprostać nowym obo wią-z- 
kom. —  W  sprawie refonny wyborczej mó­
wca zapewnia, że niema nikogo w Radzie m., 
-ktoby wierzył, iż dotyckazaso-wy sta tu t 
miejsłd może w  dalszym'-ciągu po w?oJnie o- 
bowiązywać. —  W końcu z,wraca uvv agę pre- 
zydyum mias+a, że -tak spóźnione przedkła­
danie budżetu nie może być w przyszłości 
tolerowane i  wnosi loziolucyę, wzywającą 

preizydyimi, by  następny budżet najpóźniej 
z  końcem czerwca br. Radzie m. przedłożyło.

Wieepr. S a  r  c zapewnia,.że prezydyum m. 
wydało już 'zarządzenia, w celu rozpoczęcia 
przygotowań do budżetu na rok następny.

Rad. ni. D r S c h n e i d e  r w przemówie­
niu swojem aabawił się  w apologetę gospo­
darki gminnej, k tó ra  jego zdaniem jest wato- 
rewą,

Rad. m. K o s  o b u d ź  k i  polemizował z 
wywodami rad. ra. Dna. Bobrowskiego w kwe- 
sityi reformy wyborczej, przyKi&ean ©pcwie- 
4ósiliaątea*yę tej sprawy i zapewnił, że w*sy- 
«tko jest pinzygiKt^owan-e, tak, iż reforma, w 
ciągu czternastu dni (?) po wojnie .uchwaloną 
być może.

Rad. m. M a  c i o ł o w s k  i omia-wdał rne- 
odpuwiednde często dla sdreiwia dzioioi i  ®au- 
czyeieLstwa, rf to d iiw e  poimesizezemie szkół 
miejskich w  -czasie w jn y  a żądał zwnetn bu- 
bynfiów szkolny cip zajętych na  szpitato i  
kancekirye dó właściwego przeznaczenia.

Rad. na. Ł u  c z  k o przypomniał prezy­
dyum m iasta objęte umowną, .a uiezpealkio- 
waue dotychczas postulaty dzaeluiicy Podgó­
rze, jak  sniessieiELie akcyzy, budowę drugiej 
ochronki itp.

Wfeaepa*. R e l d e  ^odpowiadając m  poaiu- 
Aaene m edyskusyi sprawy, doty-caąee ochro­
n y  dzieci, $ffl&©dstawdł doty-ełiczta^wą akcyg 
gm iny n a  tern połu. Gmina utrzym uje, wzglę­
dnie subw ^uiyonuje dwa sak iady  ,^ropld 
jn3eka“, 3  14 ©chmsotefc, 6 nakładów
wychewsawc/zsyoh, kołm to i  półkolenie w a­
kacyjne, z  k tórych w  u le g ły m  ®©ku ker®y- 
stało  przeszło 3  tysięcy dzieci, posiada park 
im. Dra Jordana, wreszcie żywi całkowicie 
lub częściowo 12 tysięcy dziatwy szkolnej, 
t j/  około 40 procent młodzieży, uczęszczają­
cej do szkół miejskich. Program  d^ałałmości 
n a  najbliższą przyszłość objąć musi organa- 
zacyę t. zw. „opiełd macierzyńskiej pomno­
żenie liczby oehim ek, rozwinięcie wychowa­
nia fizycznego przez założenie w dzielnicach 
przyłączonych odpowiednich ©grodów, wre­
szcie zorga*i»w siną być musi opieka przy­
musowa. W  celu łatwiejszego przeprowadze­
n ia dych zadań w  łonie m agistratu  utworzyć 
będzie trzeba osobny Wydział, wyłącznie o- 
piece n ad  dŁieekiem we wszelakiej jąj for­
mach poświęcony.

Po przemówieniu *»rtoepr. 'M szą
dyskusyę nad budżetem od ro jo n o  do n a ­
stępnego potSiiedzenia, które odbędsie się we 
w te e k  © gadz. 5 popołudniu,

go będzie czuwało nad tem, aby nie nadużywa-; twierdził wybór Dra Adama Gka*myjdir o v a 
no w Brześciu owych stanowczo za drażniących ! ściciela dóW w Chmielowe] na prezesi ’ a f Z  

t  g- \ mo^ by znow z^ só Pwerwa w . geniusza Wartanowicza, właściciela dóbr w
Bgświniaczu, n a  aascepcę prezesa Raciv nowia- 

SBKCYA ^OPIEKI NAD ŻOŁNIERZEM PO -. towej w Zaleszczykach.
LA&JEM nadsyła następujący komunikat: S ek-! JASEŁKA ŚLĄSKIE. W niedzielę d n a  13 
eya opfefei _^ad żolnierzem-Polakiom, otwarta b. m. odegrano &\aramem Kongre^acri M m - i
K % h ^ Z w  T  ' MłOŻOn?  praez Kt)młtet, shiej pań i paęien Bolek w Cieszynie w sali 
Ksiązęco-B^upt w porozumieniu z polskim ..Domu Narodo#ągo« nowe ^ lase łk a  
Związkiem K ie w ^ t .katolickich, mieści się ul. [Autorem jest znany *  swych poezvj pi^

f  ąo^inaęh  od 2 i  śląski H . E m a n u e l N a j n o w ś J f 4 e n  j ? ;o 
utwór sceniczny zaleca barwnym język^n, 
dobrym wierszem, & .przcdewssuystklein kica na­
czelną. Jc&t nią •epo^kano już w dsnbęy ia li­
tworach dawniejszych tegoż mir.ora ja­
wienie Stosunków śląskich (stosunek żydów de 
T>zymian) i zwyrodniałego renegata \r  ; osobie ‘ 
Heroda, który wyrzeka się wiary przodków, 
języka i zwyczaju. Służalczość i poćhleó ;two, 
obliczone li tylko na karyerę, znajduje zasłu­
żoną karę. Herod umiera z przekleństwem na 
ustach, trapiony przed śmiercią wizyanu swych 
żłsfcedni, opuszcaony przez tych nawet, którzy 
go uwielbiali. Antyteza Heroda są
rabini, przywódcy narodu, letórzy dla niego nie 
wahają ię wzdnygcąć przed zelżywością, a  
nawet feaieicią. Wzruszającą jest scena i-go 
aktu, kiedy pasterze c k la ^ ą  dary u żłóbkfC 

Arna Loro wio wywaąaałi się ^  ia4ąnią znako­
micie. Najlepiej oddcSra główna Re- 
roda; udatnie- wypadły rólsr. jinczy, dziada, 
kapłanów, pastuszka i pasterzy. :ip»pa,yczne 
wrażenie rrobiły tmeby 5-go aktu,
Anioł i  4-letni Zbawiciel % krzyfceast-łba jaunie- 
niu, prowadzony przez Matkę Boską. L. K.

CFIARA AYLOŚC1AN. ‘Pawfi&uie -wsi Moby, 
pow. Janowskiego w piotrkowskiem, z inicyA- 
tywy swego proboszcza ks. Brzoża, złożyli JG0 
rubli na  księgę wieczystą w Gł. Komitecie Ra*i 
tankowym, dla nczcaepia setnej rocznicy śmier­
ci Tadeusza Kościuszki.

WYPADEK KOLEJOWY W NIWCE. W ^  
tek drńa TO %. m  podcza» berzy i błysk awjo 

j na kopalni ,,Jerzy“ w Niwce zderzyły się po* 
ciągi kopalmans, jadące sp rzec iw  siebie. Ju.. 
sżyiafeŁp. ^>obec zamieci śnieżnej ftóe wńgł do-

calem zaufaniem, gdzie doznaje pomocy tak
matoryalnej, jak w każdym wypadku
swej niedoli, a nadto doetąj^ -łattiążkl ciekawe 
i pożyteczoie do czytania.

Społeczeństwo nasze zrozumiało potr&eby 
„ŻoIiiicrza-Polaka“, spieszy za popędem szla­
chetnego serca i cel piękny wspiera hojuemi 
datkami, jak: p. Adam Piasecki, fabreka cu- 
krów i czekolady 100 K; p. Józef Kwiatkow­
ski, nadkomisarz z Bielska 10 K 10 h; p. Pa­
weł Kiihln z Leżajska. U  E; Spółka łcredytowa
1 handlowa w Przeworsku 200 K; p. Gaulioz
2 K.

Bóg zapłać za te hojne ofiary! „Żokiorz-Po- 
lak“ poleca się gorąco nadal sercom ofiarnym.

Hr. Janowa Mieroszowska, skarbniczka Bek- 
cyi opieki żołnierz-a-Polaka, Kraków, Krupnicza 
nr. 11.

Z TEATRU p i  SŁOWACKIEGO donoszą: 
Dzisiaj występuje -teatr miejski z  interesującem 
w zn o w ien iem  tak głośnej w  swoim czasie 
„Aszantki“ Włodz-imierza Peaztyńskiego. Dosko­
nała ta komedya, pamiętna na naazej scenie 
świetnfem wykonaiiiem, ma i teraz -obsadę zape­
wniającą jej długotrwałe powodzenie obecnie. — 
Tworzą ją pp.v Zaaayefca, Górska, ^Modzelow- 
eka, Gzarnockn, Kosińsld, S z y ^ o a k i, Bończa, 
Jednawskt Brzeski, Tarłowski i BiMian.

„ Aszarhka** pvwtóxaana będzie jutro iwieozór,
we wtorek, czwartek 1 « 3 k*q przyszłego tygo- ■ gti-zedz tfś to ją& ę*  ••niebezpieczeństwa, a 
dnia. Jutro popołudniu „Bettoem pefałda14 L .jgdy  ujrzał jo — trudno ju i fcyto zaradzić gxo-
Ky,1Ltu '{.iącemu nieszczęściu, k Ratując i

Dymkeya teatrów komunikuje M E, że bilet m i j  ^  ^  zdążył i
teatralny uprawnia do oLimfeettua po mieścić po , gnieciraw narowozn. ’^

Rydla.
yre
■alny uprawnia 

godz. 6 wieczór.
2  TEATRU PRZY UL. RAJSKIEJ kąmunk 

kują: Dzisiaj popoi. o godz. 8 cieszący się nie- 
słabnącem powodzeniem ,Sądny daaeń“ L. Wie- 
senberga; wieczór ,^awniitatl Moniuezki z  pp. 
Miłowską, Turowiczówną, Kalrd-oką, Kamiń- 
ską, Millerem, Karasińskim, Minowicaem i  in.

Jutro popoł. ,Damy i huzaxy“ Fredry, wie­
czorem iw ietna farsa autorów luanouskich „Tjć- 
coche i Cacolet“.

D W A  K O N C E R T Y  M E L C E R A . Zapowiedzia­
ny na niedzielę w ie c e ór Chojńn^waki H. Mel­
cera rozpocznie się o godz. 6. HoniedziaSś:oivy 
kompozytorski k  en cert « udshłeni iSt. Ąrgasiń- 
skiej i  W. Syika, a z kompozytorem przy for­
tepianie, rozpocznie się o godz. 7 i pół wieczo­
rem. Bilety są jesz&ze do nabycia w księgami 
F. Eberta.

KONCERT JADLOWKERA, ©es. król. nad­
wornego śpiewaka, odbędzie się we wtorek 22 
b. m. w sali ,.8okoła“ o godz. 7 i  pół wieczór. 
Kasa biletowa J. Rudnicki, Linia A— sprze­
dała już prawie wszystkie biląty, tait, źe oka­
zała się potrzeba powiększenia liczby miejsc, 
by .zaąpołtóić częściowo liczne zgłoszenia. Bi­
lety na te miejsca sprzedawane będą od sobo­
ty tj. 3i9 b. m. fiibty zekupione koncert, a  
opatrz w e firmą „K rakowekie BimP fe©ncerto- 
we“, służą jako lcgit.ymacye dla osób, które po 
godz. 8 wychodzą na ulicę miasta.

życie, wy f̂osw
- ,,... - _ został przy-

P° gnieciemy ^wtówea parowozu, i^atiu
strofy kilka wngonww ;atogło znrzgotaniu. Nie- 
zależnie od tego zaszedł pt&wie na tem sąiueia 
n*hi»on aa& 10 miirut przed zderzeniem pocią­
gów inny w^pądek. Skutkiem śaieśyey i .cie- 
tóiitoM pociąg mjłyńi-sJł mk człowieka, którcun# 
koła zgTtiTśhetały Obłe nogi.

FAŁSZYWE BANKNOTY. Policy! warszaw* 
Bkiej w ortatnieh dPta«& u M o  ®ię -w^jryl 
szajkę fal szarzy lG-manko-wyeh %swtknotóW 
Król. Belsk. Kaey Ai^ztp^isrm
ogółem 20 twób, przeważnie żyoów; wy* 

jo  na
fałazarz.e wypuść
ka«A %?śęcy kjAu, *  4 8 ^  zebrą-'
no w CĄgu dma 12 b. m. i przesłano 4e 
poźywdsewej, gdzie banknoty zniszczono.

JEJftCY POLSCY WE PRANCYI. -Jeńcy wo­
jenni narodowości polskiej, internowani w L« 
Puy (Haute Lodre) we Francyi, zaczęli z dniem 
1 października r z. Wydawać własne pisemko 
pod tytułem „Jeniec PolakWydaAVTaicuvo vo 
stało się możłiwem dzi^d hojności anonimowe­
go ofiarodawcy, któiy dostarczył m&aapaę dru­
karską wraz z przyborami wartości 5000 fran­
ków. Władye?«w Midctowdcz dołożył 500 fr., a 
drogą «feładek zebrano w okręgach yaboczyćh 
l »  Pny i  Monlaoon kfi&kn $0f)O franińw. R rs*  
sprawa wajJ jeńes&w fliarodowaśei polskiej

i, pisemko zawiem liczne i dobrym je-

Wschód słoika © godz. 7.32 r. 
Zachód * „  4*G» w.

D ł u g o ś ć  d n i a  § d d z .  S  j u .  4 0 .

7  c ia s ta .
PODATKI J  OPŁATY SPOŻYWCZE W KRA­

KOWIE. W projekcie budżetu miejskiego,"któ-, 
ry jest obecnie przedmiotem obrad Rady m.. 
podatki konsmneyjno preliminowano na kwo­
tę 2^62.910 K, tj. c 260.000 mniejszą, niż  ̂w 
roku poprzednim. Podatki konsumcyjne zmniej­
szyły się z powodu znacznego zmniejszenia się 
ken^umcyi takich artykułów spożywczych, jak 
mięso, ryby, uwree południowe, oraz zakazu 
&2jyukowauia i  znraiejszenej prądukcyi trun­
ków, ezczególniej wódki i piwa.

Z rzewni miejskiej, chłodni i fabryki lodu 
przewiduje budżet zysk brutto na 316.500 K. 
a zatem o 15.213 K wyższy, niż na7 ubiegły 
okres administracyjny. Uczynić to można z to­
go powodu, że woJsko nadal używa rzeźni -na 
cele aprowizacja swoich zakładów i  płaci nale­
ży tość za jej użycie; fabryka lodu rozwija się 
z każdym rokiem silniej, zyskuje odbiorców na 
swój ..debry produkt i przynosić zaczyna powa­
żne dochody.

ZA SILNE KROPLE. 7 Wiednia donoszą 
nam: Nagłe zasłabnięcie mmkfcra 'hr. Gzomina w 
Brześciu, aiie było —- jak  sfychać » nagłem.

% i w i  i  w
O 2UTIOT KOŚCIOŁÓW. Ludność ziemi 

chełmskiej czyni zabiegi o zwrócenie 
wi katolickiemu zagrabionych 0  ąwośtó- 
preez rząd * ¥«E»nńeniftSłyoh na cer-
kwie świątyń katołidkićli i unickich. W samym czny 
Chefenis jest kilka takich świątyń.

24.000 RB. NA CELE P m W & m .  M «»-» 
niki warszawskie dono^^-Th-zewodnaczący 5-go 
wydziału sądu okręgowego, 6ędzia Miszewski, 
ogłosił dwa testamenty. 3. p. Anna Kałądkie- 
witzw-6 'zsjffis&łai 3000 rubli na keściói < Zba­
wiciela w Wamząwie i 4000-rubli na Pogoto- tBiorą udział .naiwi^bitniejgri poi-
wie ratunkowe. 3. p. Marya Piwnieka zapisała rięy artyści-malarze. Na pierwszy plan wybi-
20.000 rubli Ccmtralnemu Tow. rotós^oaią 
utworzenie szkoły rolniczej typa szkody ^  Mie­
czysławowie, koniecznie w gub. płockiej, ha. 
męża teetatorki, Tytu&a J a n ic k ie g o .

NIEWYŁADOWANE WAGONY. Dzienniki 
warsiza-wekie donoszą, że wskutek bezrobocia v 
przybywające na ^etacyę kolejowe wagoi^ a  ży­
wnością w ©otstnicb dniach nie być wy­
ładowywane- Strajkujących robotników zastą­
pić mają żołnierze, tabor sffA przewozowy — 
sarnoohody wojskowe.

w m *  NAUCZYd^L®53. W tych 4piadU w 
Warszawie, w gi&iachu szkolnym ghąanazyum 
im. św. Staftisława, odbył się wiec nauczyciel­
ski w sprawie obmyślenia -grodków poprawy 
bytu no»<*^ył‘ioli i jmuecycielek szkół średnieh.

'  b r a k  m i ę s *  i  t ł u ^ z c z g w  w e  v w o w m  
w dalszym ciągu. Niemal wszystkie mar 

samie stoją zamknięto, chcąc zaś „zdobyć“ jor 
kikolwiek kawałek: m kem ej słoniny, musi pu-

mno ceny. W  opłakanym ..położeniu znajdują 
się też wojenne kuchnie obywatelskie miejskie, 
które dziennie potrzebują znacznej ilośći tłu­
szczów i mięsa na obiady dla około 30*000 
stołujących sią tam osób. Wprowadzono za-

sykiem pisane .aa^feifity.a i
* nwKsghrlgńenaem -przede- 

najwybrhaiejsyych naszych po.aąci 
narodowych z  ubiegłego stulecia, a -więe Ko*- 

Mickiewicza, 8iankiewicza i  %nych. 
Każdy numer .aewwisŁ 4]tóil *atynM>wąny ,.̂ 'fc# 
uka i  wtodt**', z  którym łączy się „Kącik gra- 

podający zasady pisowni i psuna* 
tyki pokikiej. JR»Ż«k^c śLbrSltjs pewność
jBarjek Zwycięzca41.

■
f Yawfadomlsn^a ł komtiiB^sty. 

OBECNA WYSTAWA qxWóRKF# ul, Sieni 
na 1. 2, stanowi « i» w ry ią  atrakcyę

fają Są pejzaże dyr. Fałatu, tryptyk &

skięgą, Wycaółk owakiego i wia4<'
iocĄ-cb. .

WYSTAWA ZWIĄZKU ARTYSTÓW (nioa* 
stająca) a ^ddział^m ^prmdaśy ©dręc®n^ i1 f t>  
po odbudowy art. kościołów otwarte eedzien* 
jite ml godz. 401/sr—l 1̂  ul. Szjtttęina nt. $1* 

^LUB. Dnia $ atyeznm b. t. w  kośrn^ 
Barbary pobłogoftła^wił &. Roman Shjjwaow&jś .̂ 
kateobetą z Kalwsayl Zebrzydow^iej, 
me&żeński -między p. 'W&Ęjg ‘ń«&>
ką inż. Leona i  £o&i a P- Drem 
Stawowezyktom» <ł* k* nadjPftrt^tó^^iu, ąpz*«* 
M igała i Tereey.

,.G (m A N A “ w * m z m s iiA  f t a j r -

w sobotę i dni powj^aft£»e od gada. 5—lO wię*
bliezność u pokąfcnych handlarzy płacić ogro-i ^oirem. W niedzielę o godz. 3, 4 i  6, 7

tem a keińecsnoóci „dni be«mięene“, on fu h lk |

i pół i 8.45. W  -tym samym Riiogramie p isw w ą 
:*lvt«ftlność wojenna pi. 3 f td a  Eęg^ncyjr.aśk |  

RITA SACCRETITO, ełymm artystka f i h r ^  
wa i  zaoetmym tańc*^ wystąpi w oajbtitsrywn 
eaąeię w Kjf.kowfe wraz ze eweml uczccftfeemŁi

II
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Biuletyn anstro-wę«ierśks.
W iedeń, dnia 19. stycznia 191S. 

Urzędowo ogłosaają dn. 18. stycznia 1918: 
Nie było żadnych szczególnych wydarzeń.

Szef sztabu generalnego.

Biuletyn niemiecki.

nego na oku, jak  tylko zawrzeć pokój taki,
k tó ryby  A ustrya m ogła przyjąć. Je s t on 
właśnie człowiekiem, jakby stworzonym dla 
tej chwili i można mu bezwa-nulikowo ufać. 
Jeżeli zaś wsizyscy mu ufają., a  naw et mówca 
socyałistyczny oświadczył, że lud mu ufa, 
to jest o b o w i ą z k i e m  nas wszystkich, 
k tórzy  pragniem y pokoju, p o m a g a ć  
G z e m . i  n o w i .  N i e  p o z w o l i  o n na  to, 
ż e b y  r o k o w a n i a  s i ę  r o z b i ł y ,  oczy­
wiście, jeżeli przeciwnicy nie postawią zupeł­
nie niemożliwych żądań. Ale takichBerlin, dnia 19. stycznia 1918.

Urzędowo ogłoszają dn. 18. stycznia 1918: nie będzie, ponieważ obie strony pragną po-

Zachodni teren wojny: 
Dziełalność bojowa na przeważnej części 

frontu była nieznaczna, żywsza w okolicy na 
południowy zachód od Cambrai. Pomniej­
sze wyprawy na

koju. Z naszej stromy nie będzie ich. bo 
Czernin wie dokładnie, że możliwie jak  naj­
szybsze zawarcie pokoju leży w  interesie 
tak  Austryi, jak  Rosyl. Rząd może uczynić 
tylko dwie rzeczy: zapewirJć,. ż© jego wola 
do zawarcia pokoju jest szczera i z.aa-

nie jest w gruncie rzeczy, jeżeli nawet nie w 
teoryi także, porzucone przez samych Pola­
ków, którzy widzą, że przecież nie mogliby 
dojść do realizacji swych ostatecznych życzeń 
narodowej samodzielności. Można żałować, że 
wskutek tego nie przyjdzie do pełnego i ideal­
nego rozY/iązania sprawy polskiej z czysto pol­
skiego punktu widzenia. Ale wogóle dzieła ludz­
kie są -właśnie niedoskonałe, i gdy P o l a c y  
porównają swoje położenie przed wojną, zjb sta­
nem, w którym dziś się znajdują, to powinni 
poznać, jak olbrzymi krok naprzód uczynili w 
tak krótkim czasie**.

Wyjazd Trackiego do Petersburga.

r ó w n e g o  p r a w a  w y b o r c z e g o  n i e  
ma  ż a d n y c h  s z a n s  w komisyi, ponieważ 
nie jest korzystną dla ' polityki na kresach 
wschodnich. Rzecznik P o l a k ó w  oświadczył, 
że Polacy mogliby porozumieć się z Prusakami, 
atoli nie na zasadzie wdzięczności P o l a k ó w ,  
lecz na podstawie wspólności interesów. Prusy 
muszą się pogodzić z tern, że po wojnie P o ­
l a c y  w P r u s i e c h  będą mieli w ł a s n e  ż y ­
c i e  n a r o d o w e .

ścia Litewskiego 18 stycznia: Trocki odjechał 
dziś w nocy do Petersburga. Inni członkowie 

północ I na północny , palować do * ludności, aby przez swoją delegacji rosyjskiej i cały persona! pozostali w
wschód od Prosnes podały w nasze ręce jeó- postawę wpływała n a  tok rokowań tylko Brześciu.

w sposób, k tóryby był wyrazem togo zau- Sztokholm. B. kor. Jak słychać w tut. ko- 
fania, jakiego potrzebują mężowie, porowa-1 Jach bolszewickich, Trocki udać się ma w naj- 
dzacy rokowania. {bliższych dniach z Brześcia do Petersburga, a-

P. K a d l  c z a k  uznaje w ybitne przym io-, żeby z komisarzami ludowymi naradzić się w
ty Ozemina i -wyraża życzenie, żeby Czernin, sprawie zwołania konstytuanty/ Trocki powróci
nie przyjął pruskjeih metod. j potem do Brześcia. Pobyt Trockiego w Petens-

Na zapytanie p. K a  d 1 c z a k  a co do a r-,b u rg u  trwać będzie tylko krótki czas. Reszta 
t  y k  u 1 u wc^ora jiszego ,.F r e m d e n b 1 a t- rosyjskich delegatów pozostaje w Brześciu 
t  u*‘ oświadcza min. T o g g e n b u r g, że

ZMIANY W NIEMCZECH.
Berlin. B. kor. Dzisiejsze doniesienia dzien­

ników o u s t ą p i e n i u  s z e f a  g a b i n e t u  
c y w i l n e g o  Y a ł e n t i n i e g o  potwierdzo­
ne zostały przez sprawozdanie dworskie, do- 

Wicdeń. B. kor. Biuro koresp. donosi z Brze-; noszące, że cesarz 16 b. m. wieczorem przyjął

W schodni teren wojny:
Nic nowego.
F ront macedoński i włoski: Położenie nie­

zmienione.
Pierwszy jen. kwa term. Ludendorff.

Iskry z  płonącego domu sąsiada.

| na posłuchaniu nowo mianowanego szefa gabi­
netu cywilnego, dotychczas starszego!, prezy­
denta B e r g a .

Dzienniki wszechniemieclde i konserwatywne 
dają wyraz zadowoleniu, że z Valentinim u- 
stępuje o s t a t n i  p r z e d s t a w i c i e l  s y ­
s t e m u  B e t h m a m n a .  Jak  się dowiaduje 
„Loealanzeiger44, ustąpienie Yalentkia pocią­
gnie za sobą d a l s z e  z m i a n y .

r z ą d o w y ,  czy nie. Po wcwrniszwrn a r ty - : donosi z Petersburga:^ Zamach na Lenina zio- 
kule minister przypuszcza, że ddeamik^ t e n 1 stał •wykonany przez kobietę, k tó ra  natych- 
nie jest organem rządu. Stwierdza dałei, że m iast zbiegła. Lenin nie został trafiony. O 
nie skonfiskowano z jego wiadomością ani wypadku tym zachowuje się milczenie. Zda-

n i e m o ż e p o w 5 e d z i e ć dokładnie, c z y
„  . . . . „Fremdeinblatt** ma sie uważać za o r g a nwkreimifc«ibi. przeciw „rewolucyjnej aneksyi*.

Wiedeń. B. kor. „Fremdenblatt4 podnosi, że 
jawność rokowań w B r z e ś c i u  jest zupeł- 
nem n o v u m i ona jest przyczyną tego, że o- 
pinia publiczna nieraz popada w przypuszcze­
nia, jakoby dokonaniu dzieła pokoju między 
Rosyą o czwórprzymierzem przeciwstawiały się
nieprzezwyciężone trudności. „Fremdenblatt44 wn;0dek  0‘ odwołanie pteumrnego posiedzenia ' nych. 
wywodzi dalej: Dlatego, ażeby zapobiedz wszel- j zbv zw,0]ailepo na 22. brn. 
kim nieporozumieniom, trzeba stwierdzić, że Ńjem. agraryusz S e i d l  powiada, że hr. 
główną linią wytyczną naszych celów wojen- n je povdnien puszczać z rąk atu tu ,

ZAMACH NA LENINA. 
M edyobm B. kor. „Corriere della Sera**

ły  do w nętrza państwa, obecnie same potrze­
bują pomocy. Zapasy żniw nie wysia-rczalą. 
Pomoc mogą dać tylko W ę g r y i  R u m u- 
n i a ,  atoli kukuiuik?, węgie l k a  przyjść mo­
że do pioro z końcem stworui:a, zaś ru­
muńskie za 2 do 3 miesięcy. E w en lu tin ę  
po zawa/rciirpokoju z Roswą można sie §t m- 
tąd  spodziewać żywności. Należy również 
zważyć na trudności tra-ns^oHowe. N a r.a=7:o 
nie pozosta ie n i c  i n n e g o ,  j a k  u k r ó ­
c i ć  r a c y e .

Na wywody min, Kofera od oo wiedz h\i je­
den z robotników, że s t r a j k  t y l k o  w 
t y m  w y p a d k u  b ę d z i e  z a k o ń c z o -  
n 7, ^dy  rząd postara się, by p o k  ó j został 
z a w a r t y .

tli W Mim

jednego dziennika za- k rytykę rządu.
P. W o l f f  protestu ie przeciw zajściom, 

które mogą właśnie odwlec- pokój. Stawia

je się on oznaczać początek n o w e g o  t e- 
r  o r  y  s t V c z.n e g o  o k r e s u  ze strony kil­
ku petersburskich grup socyaino^rewolucyj-

nyeh pozostało niezachwianie osiągnięcie po- j ^ ó j y m jest orężne powodzenie państw ccn-

Bitwa na ulicach M essy .
Amsterdam. B. kor. Biuro R eutera donosi

Ale chociaż z jednej strony jesteśmy zdecydo­
wani nic robić ż a d n y c h  a n e k s y i ,  to z 
drugiej strony n i e  m o ż e  n a m  b y ć  ob o -  

* f § t n  y m s t a j ,  w jakim .się znajdują Teraz 
k r a j e  p o ł o ż o n e  n a  n a s z e j  g r a n i c y .  
Ah^blatisio nie mamy zamiaru wcielić do na­
szego państwa obszarów obsadzonych przez 
nasze wojska, ale nie ścierpimy też,- żeby w 
tyeh krajach powstał s t a n ,  któryby mógł się 
stać dla nas n i e b e z p i e c z n y m .  Nie chce­
my anektować, ale n ie  c h c e m y  t eż ,  ż e ­
b y  r o s y j s k a  r e w o l u c j a  r o b i ł a  ol ­
b r z y m i e  m o r a l n o  a n e k s y e  w obsza­
rach z nami graniczących. P o l s k a ,  Litwa i 
Kurlandya będą bowiem jako samodzielne pań­
stwa graniczyły z mocarstwami eentralnemL

Dziennik podkreśla potom, że rozchodzi się 
tutaj i akt samoobrony. Pokój musi nam dać 
rękojmię, że po zamieszkach zewnętrznych nie 
hmtąfią wewnętrzne i że iskry, z płonącego 
domu sąsiada nie padną na nasr. dom. W chwi­
li, gdy w Rosyi po upadku caratu dokonywa 
się nowe ukształtowane 7*e«yr  słówuyjjr-ofeo-^ 
wiązkiem naszych mężów stanu jest starać się
0 to, żeby groźba wschodnia znikła. Nie chce­
my ani aneksyi ze strony Rosy^, ani rewolucji 
przez Rosję. I my nie myślimy rozszerzać ob­
szarów naszych kosztem Roeyi, i my wstrzy­
mujemy się od tego, by zanosić propagandę do 
wnętrza Rosyi, leoz możemy i musimy żądać, 
żeby zawarcie pokoju z Itoeyą nie dało spo­
sobność! ku temu, żeby Jjoża.r, który tam wy­
buchł, do nas także się doetal.

Pochwała hr. Czernina
Gfcraly kM riayi budżetowej.

W M * i. B. kor. W komisy i budżetowej 
powiada S e i t z, że oświadczenie prezydenta 
ministrów jes-t medoatatecene. Socyaiiści o- 
św iadciyłi już nieme, że wierzą w to, iż hr. 
C z e m i n  p ł a c i e  pokoju i może go zro­
bić. PowiediieTi to w sposób taki, w jaki 
jeszcze dotychceaa nie mówili z żadnym rzą­
dem, nawet w  ceasie reformy wyborczej. Ale 
teraz ich z a u f a n i e  do C z e r n i n a  z a ­
c z y n a  s i ę  e i  w i a ć ,  bo nie wiadomo, 
czy oprze się on w p ł y w o m  n i e m i e ­
c k i c h  konserwatystów, jusfcrów i  a n e -  
k  9 y  e  n i s t  ó w i  szybko zakończy roko­
wania. Uspokoić ludność może tylko zape­
wnienie, ie  rokowania te  ja k  najszybciej się 
ekońceą.

Min. hr. T o g g e n b u r g  wobec trosik, 
wyrażonych precz socjalistów , oświadcza, 
ie  Emany wielkie n csę fel*  posiadać w osobie 
Czernim  męża, k tó ry  objekjywuie osądzbny 
ołusi wzbudzać zaufanie. Wspominano tu  o 
tej trudności, że przy rokowaniach pokojo­
wych naprzeciw hrabiego Stoi człowiek z lu­
du, taki, jak T r e c k L  Ale jakkolw iek to 
b ran i paradok'minie, to jednak m inister o- 
świadcz*., że T r o c k i  i  C z e r n i n  mą ją 
wiele z  sobą podobieństw, i źe właśnie ten 
fak t, iż naprzeciw ciebie stoją d w a j  1 u- 
d z i ć p o d o b n i ,  jest rękojmią, że rokowa­
nia w B r z o ś e l u  pójdą dobrze. Także hr. 
C z  e m i n  jest człowiekiem, k tóry od swoich 
przekonań nie odstąpi ani na krok. Idzie on 
prostą drogą i jest jedną z  najtwardszych
1 najkoęsek w en tn i ej szych natur, jakie mini­
s te r spotkał. Nie trzvma sie zupełnie trady ­
cyjnych i feudalnYcb poglądów i pod tym 
względem .różni się od wielu ekscelencji i 
hrabiów. Czernin nie ma rzeczywiście nic in-

nam pomocy.
M i k l a s  (chrzośc.-społ.) wywodzi, że gló- s z e w i c k n n i .  TJkratihcy obsadzili tea tr

wną trudnością rokowań brzeskich jest to, ustawili karabiny ma*<zvnowe ’ na ulicach.
żo bolszewicy próbują przeszczepić swoje W alka rozszerzyła- się na całe miasto. Kie- 
idee na nasz g n m t/P rz y  p o l s k i e j  spra- równik czerwonej gwardyi został śmiertelnie 
wie nie da się usunąć ze świata fakt, że sa.- raniony. Krążownik „Sinope** i inne bojowe
modzaelność polskiego państwa została stwo­
rzona pnzez wojskowe czyny państw  central­
nych.

P. D i a m a n d  zauważa, że jeżeli rozwią­
zanie s p r a w y  p o l s k i e j  staje się tm - 
dniejszem, to należy to przyjusać k u r a ­
t e l i ,  nałożonej n a  P o l a k ó w ,  a  przez 
nich znienawidzonej. P o l a c y  domagają 
się, żeby im dano w o l n o ś ć  s t w ó r z  e-

okręty wzięły udział w walce. J a k  słychać, 
maksymaliści zajęli arsenał.

RUMUNI OPUSZCZAJĄ PETERSBURG.
Medyolan. B. kor. „Corriere della Sera“ do­

nosi z Petersburga: Prawdofłodobnie opuszczą 
wszyscy przedstawiciele R u m u n i i  Peters­
burg. Komisarz, który brał udział w obronie 
w ł o s k i e g o  posclstw-a, został aresztowany

n U d i a  s i e b i e  u s t r o j ą ,  żądają d em o  1 Frara. żołnierz}’, któray domagają się takża u- 
kratycanego s e j m u  p o l s k i e g o ,  w}’br.v j 'woluienia napastników, 
nego przez lud, in s tan c ji, k tóraby  była po­
wołana do zorganizrwanta. Polsld, w imieniu 
Polski. Mówca w draża życzenie, by  Polska 
m iała swoich p T z e  ft 9 t a w i c i e l  i p r z y  
r o k o w a n i a c h  pokojowych, ponieważ 
idzie tu  o ustalenie spanie Polski.

Z DYSKUSYI W K O M iY I BMDflBTOWEJ.

Prezydyum Koła u premiera.
W iedeń. (Telefonem). "Dziś preedpołudniem 

jawiło się u dra S e i d 1 e r  a  pod przewodni­
ctwem urzędującego wiceprezesa dra G ł ą- 
b i ń s k i e g o  prezydyum Koła polskiego,

Wiedeń. (Telefonem). Y/ ożywionej dy- złożone z pos. Abrahamowi cza, Diamanda, 
Skusyi n a  posiedzeniu komisyi budżetowej Genmana i Kędziora. Konferencya ta, k tóra 
pos. S e i t  z poruszył k w ^ e s t y ę  p o l s k ą !  odbyła się na zaproszenie premiera^ trw ała 
oświadczył, że socjaliści są za. wolnością i półtorej godziny. Dr. G ł ą b i ń s k  i przedsta- 
państwa polskiego, jednak nie mogą nazwać wił s i f c a n ^ n i e s p e ł n i o n y c h  ż ą d a ń  Ko- 
pomysłu u n i i p  e f  s o n a I h  e j z Polską za la i zwrócił uwagę na niezadowolenie, panu- 
odpowiednie rozwiązanie siprawy. Podkreślić1 jące w Kole i kra ju, jakoteż na m o ż l i w e  
należy, iż przyczyny powolnego biegu rofeo-. stąd k o n s e k w e n c j e ,  
wań należy szultać w tern, że, p e w n  e c z yn-1 _ Umówiono się, ie  we środę popołudniu 
n i k i a b c ą  w y k o r z y s t a ć  w p ł y w  zjawi eię ponownie u premiera presydyum
s w ó j  n a  P o l s k ę .  Dlatego so c ja liśc i do- 
m agają się od rządu jawnego oświadczenia, 
że z powodu k w e s t y l  p o l s k i e j  rząd 
nie dopuści do -rozbicia się rokowań.

W  dyskusji osamotnionym był dr W o l f f ,  
k tó ry  postawił wn insekt by obrady komisyi 
odroczyć, ze względu na panujący na ulicach 
stolicy teroryzm i ujawniające się bolszewi­
ckie zapatryw ania o wolności. Dr W o l f f  
oznajmił, iż do redakcji wszechniemiecłdego 
pisma „Ostdeufcsche Rundschau** wpadła g ru ­
pa* agitatorów  i zm usiła zecetrów do zaprze­
stania pracy, niszcząc zarazem urządzenie 
redakcyjne.

W  Istocie opowiadanie dna W olffa było 
przesadzone, gdyż owe zajścia ograniczyły 
się jedynie do tego, iż delegaci strajkujących 
8kł&młi zecerów „Ostd. Rundschau** do zAr 
praostama pracy , be® użycia gwałtów.

Kr. Czernin odpowie Wilsonowi.
W iedeń. Ja k  pisma wiedeńskie donoszą, 

hr. C z  e r n i n m a zamiar skorzystać z  pierw­
szej, nadarzającej się się sposobności, ażeby 
o d p o w i e d z i e ć  na ostatnią notę W i l ­
s o n a ,  oraz mowę L l o y d a  G e o r g e a .

Pacyfista ciemiecki o programie Wilsona.
Berlin. W artykule ogłoszonym w pismach 

neutralnych, znany zwolennik pokoju, niemie­
cki działacz ks. Aleksander H o h e n 1 o h e pi­
sze między innerai o mowie Wilsona: „Zu­
pełnie nie do przyjęcia dla rządu niemieckiego, i wyborczej i postanowiła rozpocząć najpierw

Koła, wzmocnione k ew. kom isją  ośmiu, w y­
braną przez Kolo dla rotkowiań z rządem w 
sprawie żądań krajowych.

naprężony stosunek Kała do rządu.
 ̂ Wiedeń. (Telefonem). Jak  słychać, n a  dzi- 

siejsizem posiedzeniu komisy! parlam entarnej 
podnoszono n i e z a d o w o l e n i e ,  panujące 
w k r a j u  i uprzytomniono sobie, jak mało 
spełniono postulatów, których wypełnienie 
rząd solennie przyrzekł. Wobec tego nie bę­
dzie mylnem przyjęcie, że i dalszo rokowania 
Koła z  rządem nie będą m ogły poprawić sto ­
sunku reprezentaeyi polskiej do rządu, gdyż 
jedynie szybkie spełnienie tego, co Koło 

z& nieodzowne postulaty kraju uważa, m o ­
g ł o b y  z m i e n i ć  s y t u a c j ę .

WNIOSEK KOLA W SPRAWIE POKOJU.
Wiedeń. (Telefonem). K om isja parlamen­

tarna Koła zebrała się dziś na posiedzenie, 
na którem  dr G ł ą  b i ń s k i przedstawił pro­
jek t nagłego wniosku w sprawi* rokowań 
pokojowych.

Bez szans.
Historya o rówuem prawie wyborczem 

w Prusiech.
Berlin. B. kor. Komisy a dla p r a w a  w y ­

b o r c z e g o  pruskiego sejmu ukończyła ge­
neralną debatę nad przedłożeniem o reformie

jakikolwiek on nawet będzie, przedstawia się 
punkt 13, żądający utworzenia państwa pol­
skiego, któreby obejmowało wszystkie, obsza ­
ry, -zamieszkałe przez niewątpliwie polskie na­
rodowości. Do tego nie dopuści i nie może do­
puścić żaden rząd niemiecki, ponieważ P o- 
z n a ń leży przed bramami Berlina. To żada-

dyskusję specjalną nad reformą Izby panów, 
a dopiero potem obradować nad przedłożeniem, 
dotyeząeem ogólnego równego prawa wybor­
czego dla Izby posłów. Oświadczenie konserwa­
tystów, wolno-konserwatystów i narodowych 
liberałów, złożone podczas debaty, są dowo 
dem, że zaproponowana przez rząd z a s a d a

Wiedeń. B. kur. Strajk w W i e d n i u  r o z ­
s z e r z y ł  się dziś przedpołudniem przez 
p r z y s t ą p i e n i e  do niego robotników z 
mniejszych fabryk. Oprócz demonstracji około 
500 robotników przed redakcyą „Reichspost“, 
gdzie policja przeszkodziła wtargnięciu mani­
festantów do lokali redakcyjnych i drukami, 
nie doniesione o żadnych wypadkach. Gazo­
wnia i elektrownia pracują regularnie. Komu­
nikacja tramwajowa musiała być z powodu 
strajku robotników warsztatowych, nieco zre­
dukowaną. Z prowincyi donoszą o częśoiowem 
zaprzestaniu pracy w niektórych warsztatach. 
Z powodu wstrzymania się od pracy techni­
cznego personalu, n i e  u k a ż e  s i ę  jutro pra­
wdopodobnie większ^a cześć w i e d e ń s k i c h  
d z i e n n i k ó w  r a n n y  cl

W WIEDNIU.
Wiedeń. (Telefonem). W całym Wiedniu, 

tylko w dzielnicy FavH>riteai, tudizież w  d-zieł- 
nicy YIII. przed redakcyą ,,Reic.hpiO'St“ przy­
szło do ekscesów. Pogłoski, iż wstrzyma ruch 
g'azowinia, elektrowmia, tudizież kolej elektry­
czna, nie spełniły się, poza ograniczeniem 
ruchu kolei elektrycznej.

Pisma wiedeńskie nie wychodzą.
Wiedeń. (Telefonem). W brew oczekiwa­

niom dziś ukazały się tylko te  dzienniki, 
k tóre wychodzą pnzod godz. 3 popołudniu. 
O statnia wyszła „N. Fr. Press©**. Jutrzejsze 
p i s m a  p o r a n n e  n i e  w y j d ą .  W śród 
zecofrów istniał plan, by  n a  znak dem onstra­
c j i  wydawać ,^ b o n d u, jako ongan nawskróś 
pokojowy; plan ten jednak upadł.

Ju tro  ukażę się tylko „W iener Zeilung** 
i prawdopodobnie „Arb&iter Zeitung**, ta  o- 
stafcnia (przypuszczalnie ty lko z odezwą 
do nobofcmków. Jutrzejsze zebranie mężów 
zaufania zecerów i per&onalu technicznego 
roizstrzygnie o dalszem wydwdzeniu pisań.

WARUNKI ROBOTNIKÓW WIEDEŃSKICH.
Wiedeń. B. kor. Przedpołudniem odbyło się

w sejmie pod przewodnictwem posła do parla­
mentu Friędmanna zebranie przeszło 100 przed­
stawicieli robotników i większej liczby przed­
siębiorców. Na zebranie to przybyli też posło­
wie Dr Renner, Brettsehnedder, Eldórf. Mini- 
ter H ft f e r przedstawił wyczerpująco stosunki 
żywnościowe. Według .JśTeues Wiener Abend- 
hlatt** formułowali robotnicy swo,}© ż ą d a n i a  
w sposób następujący: 1. org ani żacy# gospo­
darki żywnościowej w Wiedniu; 2. reorganiza­
c ja  urzędu żywnościowego fw mmisforyum, ce­
lem zarządzenia równomiernego podziału środ­
ków żywnościowych między producentów i kon­
sumentów; 3. zmiana zarządu gminnego i 4. z a- 
w a r c i e  p o k o j u .

WUWĄlJL.L.t. _  J'J11L"J1!

Wiadomości telegraficzne.
Ruch pokojowy w Anglii.

Berno. B. kor. M anchester Guardian** podaje 
następujący telegram „Independente labour 
party‘j do T r o c k i e g o :  Po przyjęciu przez 
Lloyda Georgea i Wilsona, jakoteż przez przed­
stawicieli państw centralnych waszej formuły 
„ b e z  a n e k s y i  i b e z  o d s z k o d o w a ń *  
mniemamy, że zastosowanie tej zasady w szcze­
gółach jest możliwe na pełnej konferencji i 
staramy się wpłynąć na nasz rząd, aby bez­
zwłocznie wziął udział w rokowaniach dla spro­
wadzenia ogólnego pokoju. Jesteśmy sercem z 
wami i z waszem wystąpieniem za międzyna­
rodówką.

Prawo kcntroH parlamentu szwedzkiego.
Sztokholm. B. kor. Parlament został otwarty 

mową tronową, w której król oświadcza, że 
tak, jak przedtem, jest zdecydowany trzymać 
się polityki bezstronnej n e u t r a l n o ś c i .  — 
W sprawach polityki zagranicznej zamierza 
król pracować wspólnie z parlamentem. P a r ­
l a m e n t  wybierze w tym celu o s o b n y c h  
d e l e g a t ó w ,  którzy mają się n a r a d  z a ć 
z k r ó l e m .  Pewne wojskowe zarządzenia -są 
jeszcze dalej niezbędne, by utrzymać neutral- 

; ność, lecz można już było znacznie te zarzą­
dzenia zmniejszyć.

Niemiocka łódź podwodna w Ameryce.
Franklurt. B. kor. „Journal44 donosi z „No­

wego Jorku o pogłosce, że łódź podwodna, 100 
mil przed zatoką Galveston, zatopiła parowiec 
amerykański. Wiadomość ta wy wołała w Anie* 
ryce wielkie wzburzenie.

Niefortunne odwiedziny lotnika.
Budapeszt. B. kor. J a k  dziennika donoszą, 

lotnik Michał Giss przybył do swej wioski 
TiszaT3tvanfalva w  celu odwiedzin swej ro­
dzony. Mieszkańcy wioski zgnosaadzili się w 
większej liczbie, chcąc Gissa powitać. Tuż 
-przed wylądowaniem aparat zepsuł się i sa­
m olot spadł pa  tłum łudzi. 6 osób poniosło 
śmierć, a  4 zostało ciężko ranionych. Pilot 
sam znajduje się w stanie prawie beznadziej­
nym. Kapral, towairzyszącw miotowi, zd o b i 
w czas wyskoczyć z saihołotu i  wyjść cało.

N A D E S Ł A N E .

leiiKystws mmst&firpgiiliiys
p o s z u k u je

f e t e p  r e l m i i l a  p i ą t e ®
Jako kierow nika biura.

Zgłoszenia należy wnosić pod adresem. 
Józef Neumana, "Lwów, Łyczakowska 3?

WACŁAWA GRABfANSKlEGO

P I E K Ł O

Obrazki na pamiątkę pierwszej Komunii Świętej,
. : ESE — Stacye Męki Pańskiej, Feretrony,  .......■
m Figury z drzewa i z masy i Obrazy do Ołtarzy

Powszechny strajk w Budapeszcie. I
Wiedeń. (Telefonem). Z Budapesiziu dono­

szą, iż o godzinie 12 w południe wybuchł 
tam stra jk  powszechny. Kolej m iejska ®astar 
nowiła ruch. N a godz- 2 popołudniu zwołano 
31 zgromadzeń robotniczych, k tó re m ają za­
decydować o dals-zym strajku.

Budapeszt. B korj Y ęg. Ag. teL. O godzinie 
10 przejdpo^udniom wdrAymałi robotnicy jiracę 
w tutejszych fabrykach. Tramwaje nie kursują, 

d z i e n n i k i  m a j ą  s i ę  j u t r o  n i e  u k a ­
z a ć .  Większa ilość sklepów jest zamknięta. 
Popołudniu odbyły się liczne zebrania robo­
tników.

HaJKttr o M  M M .
Wiedeń. (Telefonem). W budynku sejmo­

wym toczyły gię dziś w spra wach aprowizar 
cyjnych obrady mężów zaufania, rozmaitych 
kategoryi w>botników, przy współudziale po­
słów wiedeńskich. Przemawiał mńn. H ó f e r, 
k tó ry  nadzwyczaj szczerze pa-zedstawił g  r  o- 
z ę p o ł  o ż e a  i a. Jak  „Fremdenblatt** do­
nosi, oświadczył min. Kófer, ie  Austrya, k tó ­
rej w łasna produkeya żywności nigdy nie 
pokiyw aia zapotpebow ania, óbecnie jest w 
sytuacyi o tyle jeszcze gorszej, iż G alicja i 
Bukowina, któro podczas pokoju importowa^

(SZKICE Z  W OJNY).
Prced mosiem. — Piekł*. — Jedn* noc. — 

 ̂owięty Beże, Święty mocny. — Paw i —
Przestępca. — Stajenka Betlejemska. — Matka. — 

śmierć. — Szpi*c
Otwa kw rńfl 3*50.

De nabycia w« wszystkich księgarniach.

A dm inistracyA  ^Głoau Narodu^4 sp rzed a je  
książkę a a  m iejscu , o raz  

w y s y ła  za  zaliczką frzjb p o  n ad es łan iu  
należytońei.

JERZY h r .  M O R S T I N
Obywatel zMmT Kltłeekłc], Sedalis Msryanus

firzeżywszy lat 35 po krótkie) a ciężkiej cho­
robie, opśtrzbny ów. Sakramentami zasną) 
w Parni dnia 16 stycznia IS58 r. w Lublime. 
Zwłoki przewiezione zostały do Krakowa, 
gdzie pogrzeb odbędzie s ę w n iedzie l dn;a 
20 bn. o g dztere 3 popołudniu z kaplicy 
cmentarnej do grobowca famnijnego, na któ­
ry to smutny oi rzęd w nieutulonym żaln po­
została żona’ wraz z dziećmi i rodziną zapra­

sza Krewnych, Przyjaciół t Zna omyciu

- N a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e
odbędzie #»ę w poniedziałek dnia 21 »m. o go­
dzinie 9*■/* rano w kościele CO. Reformatów

Osobnych lamaJomei! nie roxsr& aię.

8JJ

O.

i C A Z i H I E R Z  Z A J Ą C Z K O W S K I
j  i © i i L 8.



ftr. 4. „GLOS NARODU" z dnia 19 Stycznia 1818 rokit. Nr. 1 4

D © k i « 3

* *  T E A T R  M IE JS K I

©  IM. JOL. SŁ8WACKIEGI
W sobotę 19 stycznia b. r.

A S Z U N T IC A
ktm a d ya  w  8 a kta ch W ł. Pe rzyń s k is g o .

OSOBY:
Leonard Bońezn, Bolesław Brzeski, Maryan Je- 
dnowski, Włodzimierz Kosiński, Wacław Szym­
borski, Władysław Żarski, Helena Czarnecka, 

Helena Górska, Józefa Modzelewska. 
s R ełyser: M aryan Jednowski. 

F * « ią t« k  •  f W i lc l*  7.

Rupertuar taatru im. J.Sławaskifiun.
N i e d z i e l a  pop.: „Betleera polskie*, 

wiecz.: „Aszantka*.

T E A T R  L U D O W Y
SLICA RAJStA NUMgR 12.

I  atoli IS itjtihfa t. 1.1 pft. 3 pipiMń

S Ą D N Y  D Z I E Ń
fcuił v 5 iktack lina Wisjinhija.

W głównych rolach:
Czechowska, Wl.lgard, Wostrowska, Zawiajaka, 

Urbanowicz.
Boahlkc, Berski, Bo]n»row«lri, Czarnowski, Ka- 
lłnowtkl, Konarski, Korecki, Kucharski Mołv- 

tayński, Rapacki, Stępowała.

V aboti 19 itjania k. r. • iiIl 71/* vkn.

J A  W N U T A
ile la n ka -e p e ra  w  8 a kta c h  K n fa źn ln a .

OSOBY:
Galewska Kazimiera, Harasimowicz Stefania, 
Kałnicka Janina, Miłowska Helena, Torowicz 

Jadwiga, Żarska Leonia. Żelska Marja. 
BerońakL Bojnarowaki, Czerski, Karasiński, Ki­
towski, KoIwsj, Mlnowicz, Miller, Rawita-Pru- 

szyńaki. Wierzbicki.

RtptrtHar taatru łudswife.
N i e d z i e l a  pop.: „Damy i huzary*, 

wiecz.: „Tricocht i Cacolet*.

T E A T R  Ś W IET LN Y  |

U C I E C H A l
UL. LISTOPADA 18.

Od czwartku dnia 17 stycznia

Ochrana warszawska 
i jej tajemnice

dramat w sześciu częściach.

Pierwsza aktualności polskie:

regencyjna.
KJ5L2 Z A C H Ę T A

RYNEK BŁ PAŁAC SPISKI.

senzacyjny dramat detektywiczny 
nr 4 częściach zALWINEM NEUSSEM.

Ponadto inne obrazy.
P R O M IE Ń  PodwaIe-A
Znakomity film operowy Worlda:

CYfiANERYA
prolongowany po niebywałem po-i 
wodzeniu w „Uciesze" na następny | 

tydzień. Muzyka Pucciniego.
Ponadto kom edyjka.

PtuHik przedstawień w iai piwsidaa 8 |idz. 5, 
t  «fi lud? i j m . 3. -  Cstitai prsgnm i 81/,.

* • » » • • • • • • • • • • • • • •

i K I N O - W A N D A ]
J u l . SW . GERTRUDY NR. 5 . i

2 Program •dpowieJni dla młodzieży I 2 
|  Od 14 do 17 stycznia b. r. i
|  WOŹNICA LEKARZEM j
S komedya w 3 aktach. 2
|  S K A U T  D E T E K T Y W E M  |

dramat w 4 aktach. :

as&ftsfWwas:

K IH O T E A IR  f a ^ T l
HSTEL SAS*!, 

ni. św. Jana L. f. 3ŁS23

Od czwartku 17 do niedzieli 20 stycznia

PO T ĘG A  M IŁO ŚC I
wspaniały dramat w 4 aktach, w naczelnej roli 
wystąpi znana artystka NEUMAKI8.

Ponsalto KOMEDYA.
Reczątek o (®ilz. 5. (Niedziela o g. 31 /,).

“mmm

iiiuu H LUllinii
o d d a ła  firmie a .  i  %m
wyłączne p r a w o  zakupu i sprzedaży nasion 
buraków I marchwi pastewnej na całą Ziemię 

K ielecką.
Łaskawe oferty prosimy przesyłać pod adresem:

Z powiatu miechowskiego B. Kleszckyński, o. p.'Ko­
cmyrzów; z powiatu pińczowskiego W. Dobrzański, 
Budziszowce, o. p. Skalbmierz; z innych powiatów: 

Kocmyrzów 1
- 1 Pov

B. Kleszczyński, Kocmyrzów lub Dział Handlowy Twa 
Roln. Kielce dla A. Dobrzański i Ska. 2855

l i  A B  H A
P en sy o n a t zak ładow y i łazienki 

n a  sezon  zim ow y otw arte. 
Aprowizacya zapewniona! a63o Zarząd.

Loterya Legionów polskich
Warszawa, sl. Maraztłkawska 8?.

K ap u jc ie  lasy 5-klasowaj Lottryi Lsgioaów 
Polskich!

S p ieszc ie  z pomocą Inwalidom, wdowom 
^ i sierotom legionowymi 

Ż ąd a je łe  losów loteryl Legionów u każdego
kolektora!

B a n k  Z ie m iań sk i w  W a ren o w ie  gwaran­
tuje całkowicie kaucye kolektorow 1 wy­
grane grających I 

O s ta tec zn y  te rm in  składania kaucyj kele- 
ktorskich SO sierpnia! 2484

C iąg n ien i*  I. klasy 21 i 22 września! 
W ielk ie w ygrsuae! Cel k a o ta n i t a r a y !

C. K. NAMIESTNICTW® 
(Centrala krajow a dla gosp od arczej  

od bu dow y kraju). — Sekcya łlL 
przyjm ie bezw łocznie rutynowaną

I
S T E N O T Y P I S T K I

lub 290i

STENOGRAFKg
piszącą biegle w  języku polskim  i n ie ­
m ieckim . — Reflektanki m ają zgłaszać się 
osobiście u  K ierow nika Sekretaryatu  w go­
dzinach 11—1 w południe, Rynek 30 I. p.

&&T ŻąeSjtj wsząelzia I tpranumeruj "fs«® 
„PaZECLALD ŚW8ATOWY** 

miesięcznik bogato illusirewany, poświęcony wszyst­
kim gałęziom wiedzy. Wychodzi l&-go każdego mi*- 
siąra. — W  rok u  1 9 1 8  ro z p o c zy n a m y  d ru k  
„iH ustrew sri& j S n cyR fop ed y i P od irsczn «Jl ł , 
Jako p rem ią  b « z p ła in q  d la  n a szy ch  p r e ­
n u m e r a to r ó w . Prenumerata roczna 4 0  K., pół­
roczna 2 0  K. Redakcya i Administracya: Dąbroy/a 

Górnicza, ul. Sienkiewicza 21, Polsks. 2577

w  śródm ieściu  do sp rzed an ia  Jub zam iany  
z d o p ła tą  na m ają tek  (lasow y ew . z go­
rzeln ią) w arto śc i la lk a  m ilio n ó w  koron . 
W iadom ość w  k an celary i adw . D ra F ra n ­
ciszka M ussiła, w  K rakow ie, K arm elicka 15. 
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O K U T Y ,  ’
Liny stalowa i żelazne, 

linki dp wind,
Is m p  i c e ló w  r o l u l a y c h ,
O le je  m a s zy n o w e , oleje c y lin d ro w e , 

S m a ry o s io w a , s m e fo w ls c , 
p a p ę ,  c e m e n t ,  źm & z®  a t .

p o le c a :

iii. U . Mbl
H fia c h ó w  ( Z m m H  K ie le c k a * .  

Oferty i próbki na żądanie. Adres telegr.: 
„Ziemba, Miechów*. 2463

A g r o n o m i  1
polak, la t 37, żonaty , z w yższem  w ykszta ł­
cen iem  p o $ 2 N ifu !Q  p o s a d y  z a r z ą d c y  
n a  O T & y n a r y ą  za sk ro m n em  w y n ag ro ­
dzeniem . Zgłoszenie pod  A g r o n o m

do A d m in is tra c ji. 2893

WOLNE POSADY

leśniczych
rewirowych

dla kandydatów z ukończoną szkołą lasową. Do po­
dania dołączyć należy życiorys, odpisy świadectw, 
wskazać osobistości na których polecenie zgłaszający 

powołać się może z podaniem adresów. 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd lasów X. Sapiechy w 

Krasiczynie koło Przemyśla. 2888

P o s z u k u j e  s l e
osoby z dobrego domu, inteligentnej, su­
miennej i mającej praktykę do trojga ma­
lutkich dzieci (4-letnie, 3-letnie i 6-cio 
miesięczne). Posada do objęcia natych­
miast. Zgłoszenia pod adresem Józefowa 

Mieroszewska, Jordanów. 2899

OLEJE
■ m

maszynowe, automobilowe, do piegów motorowych, 
cylindrowe do lokomobil parowych.

S M A R  do w ozów , tudzież S M A R  T Q V O T T A
poleca

SYNDYKAT ROLNICZY W KRAKOWIE
FILIA  W E LW OW IE. 2781-3

2 C

KINO LUBICZ
UL HI11S4 L. la, afcak iwarca kalajaw.

04  18 do 21 styczsia fi. r.
MIA MAY w dramacie 4-akt.:

S Y L W E T A  SZ A T A N A  
Ź o n k o ś  n a  u r l o p i e

komedya w 3 aktach.
T y g o d n ik  wojenny, ujnnsn zdjącii.
Nezątek trzasstawłeń a |i i z .  i .  paaał.

KINO OPIEKA
SUCA ZIELONA NUMER 17. jf 

Od piątku 18 do poniedziałku 21 go

Ś L U B  C A S S IL D Y
dramat w 4 aktach. '

W głównej roli „LOTTA NEUMANN" 
ponadto wesoła komedya i tygodnik 
^ejanny, ilustr. — Muzyka wojskowa.

s ^ a a s n s i s s i  mm,« < «  i a B a i r s »  < *&. —

UCYTACYE K O N
Konie zdolne do robót polnych i leśnych są do nabycia 

w  drodze licytacyjnej. Kupujący (handlarze koni i pośrednicy 
takowych są wykluczeni) muszą być zaopatrzeni w  legitymacye 
wydane przez starostwa (komendy rejonowe).

L lc y ta c y e  o d b ę d ą  s i ę :
1) W szpitalach końskich:

Sądowa-Wisznia . . . . . .
Rzeszów koszary kaw. Głęboka 
Jarosław  (Annakaserne) . . .
Czerlany koło Gródka . . . .
Maksymowice koło Sambora .

2 ) W  ko ńskich  stacyach z u ź y t k o w y c h :
Bratkowce koło Stryja . . . .  24 
Olchowce koło Sanoka . . . .  25 
Przemyśl (Schwarz sche-Kaserne) . 25

16 Stycznia 1918 
18 „ „
2 0  „
21 ,
23

8897

K. u. k. Inspizierender der Pferdeerg&nzung 
des Militarkommandos Przemyśl 

Fróhlich, Oberstleułnanł.

W. Piwar. Praktyczna m etoda języka an- 
giolskiago zapomocą lub bez pomocy nau­
czyciela, ze w skazaniem  w łaściw ej w y­
m owy i specyamemi tablicami. Grama­
tyka. Ćwiczenia. Rozmówki. Koron 4’—, 
w onraw ie Kor. 5*—.

II. E. L. Wagner. Praktyczna m etoda języka
francuskiego z pom ocą lub bez pomocy 
nauczyciela ze w skazaniem  właściwej 
wymowy. Gramatyka. Czasowniki n ie re­
gularne. Wypisy. Dyalogi. W zory kore- 
spondencyi. Zbiór zw rotów  specyficznie 
francuskich ze słowniczkiem . Cena K.4*—, 
w opraw ie K. 5'—. Klucz i słow nik  do 
prakt. m etody języka franc. K. 1*50.

III. Fortunato Glanini i Carlo Moscheni. Prakty­
czna m etoda języka włoskiago do nauki 
z pom ocą Jub bez pom ocy nauczyciela. 
Gramatyka, kw iczenia, Pibzmówki. Sło­
wnik. W opraw ie K. 6*—. Klucz i słow nik 
do praktycznej m etody języka włoskiego 
w  opraw ie K. 2*50.

IV. Franciszek Alojzy Hora. Praktyczna m etoda
języka ezeskiego do nauki z pom ocą lub 
pez pom ocy nauczyciela. - Gramatyka. 
Ćwiczenia. Rozmówki. W opraw ie K. 4*—. 

V. Czesław Łukaszkiewicz. Zwięzła metoda języka 
i y/fgierskiegs dla sam ouków. Gramatyka.

Ćwiczenia z przekładam i. Rozmówki. — 
W opraw ie K. 3*4=0.

VI. Dr. Hilarjon Święcicki. Praktyczna m etoda ję­
zyka rosyjskiego do nauki z pom ocą lub 
bez pom ocy nauczyciela. Gramatyka* 
Ćwiczenia. W ypisy. W opraw ie K. 6 60.

VII. Szymon Mordawskl. Dar Doisłscho In Polon. Ein-
fache Methode zum E rlernen der polni- 
schen Sprache. Gramatik. Gcsprache. Lc- 
seubung. Kron, 2*—.

VIII. Michał Brandstdtter. Praktyczna m etoda ję­
zyka niamisckiego do nauki z pomocą lub 
ł?ez pom ocy nauczyciela. Gramatyka. 
Ćwiczenia. Rozmówki. Słownik. &. 5*—, 
w  opraw ie K. 6*50.

Wydawnictwa KSIĘBAHHI POLSKIEJ
Bernarda Połonieckiego

w ®  L w o w i e . 2605

Oo nabycia w każdsj księgarni.

P o t r z e b n e
r o z n o s i c i e l k i  

l u b  r o z n o s i c i e l e
d o  „ G ł o s u  N a r o d u "  h . & u .

CH ŁO PIEC
zaraz zajęcie

w  e k s p e d y c y i  „ G ło s u  N a r o d tt" ,
Zgłoszenia w  Administracyi 

ul. św. Krzyża 11. 2:22

TYMOTKĘ,
KONICZYNĘ

c z e r w o n ą ,  b i a ł ą  i s z w e d z k ą ,
oraz 2671-2

wsseikl©  In n e  n a s io n a
kupuje w każdej ilości

B A N K  R O L N I C Z Y
L  l  A  iB Ś iB iffl  i i

we Lwowie, ul. Kopernika L. 5.

Agronom, technik gorzelnictwa
posiadający rutynę w budownictwie, za­
miłowany hodowca bydła etc. zmisniłby po­
sadę od 1 marca b. r. pod kierownictwem 
właściciela lub wolnego administratora. 
Zgłoszenia do Adm. „Głosu Narodu* pod 

literami I. M. G. 2871

RZĄDCA
na ordynaryę, z fachowemi wiadomościami 
i praktyką petrze&ni? je s t  o d  1 k w ie .
tn la  li. BT» Oferty zgłaszać do właściciela 

Boszczynka, p. Skalbmierz. 2885

Z g u b i o n o
dnia 10 stycznia podczas jarmarku w Bochni p o r t f e l  
a  d o k u m e n ta m i  w o js k o w y m y  i l e g i ty m a c ją  
n a u c z y c ie ls k ą ,  o ra ; :  b a n k n o te m  1 9 0 9  K c?
I d r o b n y m i  d o  2 9 9  K, Łaskawy znalazca zechce 
zatrzymać co uważa za stosowne z gotówki, a zwróci 
dokumenta wojskowe pod adresem: St. Stachnik, naucz, 
k. w Dąbrówce, p. Okulice obok Bochnią Najprz. Ks. 
Proboszczów proszę o łaskaw* ogłoszenie z ambon 

2884

1 1 tlÓ lity fii  I L L U - 6
największa, i najbogaoiej iHustrowans wydawnictwo 

poiskis, Uszy 58 jat istnienia.
Tycor!n'k illustrawany jest informatorem w sprawach ■

życia narodowego pod względem politycznym, spę- ' ‘ 
łtcznym, literackim i artystycznym.

Tygodnik illustrcwany umieści cy I utworów nowe­
listycznych i powieśdowycn najwybitniejszych naszyć* 
pisarzów.

Tygodnik iilustrowany w roku 1917 zamieści szeref 
artykułów, obrazujących życie współczesnej Polski 
czasu wielkiej wojny europejskiej.

Tygedr.ik lllustrowany w roku przyszłym wydrukuje 
szereg artykułów najznakomitszych pisarzów i publi­
cystów po’skich o „Odbudowie Rzeczypospolitej*.

Tygodnik illusiirowany w każdym zeszycie dawać 
będzie odzwierciedlenie współczesnych zdarzeń jv* 
piórze i illustracyi. I

Tygodnik lllustrówany da w r. 1917 około 100.0ÓG 
wierszy tekstu i około 1.000 illusbacyf.

Prenumeratę na Tygodnik illustrowany przyjmi)ijA 
wszystkie księgarnie, kantory pism i urzędy poczto?** 
w Królestwie Polskiem. \

Przedpłata wynosi: w Kraków e rocznie 33 K 60\h 
półrocznie 16 K 80 h, kwartalnie 8 K .0 h; z prz(*£ 
syłką pocztową: rocznie 38 Ł 60 h, półroczni® 19 
20 h. kwartalnie 9 K 60 h.

Adros filii Administracyi:
Kraków, Księgarnia G. Gebethnera i Ski, R nsk 23.

1567

H a k
nasienny, niebieski, b 
p l e n n y  w  główkach, 
sprzedaje Jarzy Kraskowski, 

Krskó Sienna fi.
147

szopy, 2883 
w dobrym stanie.

Uittka 8, talu aa lewo.

I
znaiąca się dobrze na 
kuchni i gospodarstw ie 
w iejskiem  poszukuje po­
sady, od 15 lutego lub 
1. m arca na p leban ię .— 
Zgłoszenia do Admini- 

stracyi pod X. W.
142

Ma s z y n y
do pSsanSa

używane, h-cz w zupełnie 
dobrym sUnie są do na­
bycia w Księgarni ka­
tolickiej Dra Mftkow- 
sklego w Krakowie, 

ul. Floryańska 1. 
2794-5

f o l w a r k
125 mg. (w teni około 
75 mir. lasu bukowego) 
w prześlicznej okolicy 
górskiej około Ustrzyk 
oraz tereny naftowo tern­
ie, obszar-u około 600 

mg. do sprzedania. 
Cena 25Q.009 kuron i 
14% brutto. 0 infcrma- 
cye zwracać się należy 
p isem ni pod literami 
A. Z. 108. do biura ogło­
szeń Sokołowskiego,  
Lwów, 3 Maja 5. '2858

I M K  w
znający się na prowadzeniu 
książek gospodarczych igP“ 
spodarstwie rolnem, kah 
lik, lat 8, żonaty, woln| 
od wojska, po-zuku;e 
dy w większym mająfk 
ziemskim. Posadę przy i na 
w każdej chwili. Zgłoszeń 
w Adm „Głosu i\aro<|M 
pod „Pracowity1*. 289V|“j

D o » p r* e d ? iw ła r j

MASZYNA 00 PISAI..
systemu „UNDERWOOt^.

typ 1910, bez zarzutu: 
Obejrzeć można w krakŁ. 
wic, ul. Krowoderska 
II. p. od godz. 3 5 popoM 
Wiadomość u sckrctarzjj 
b.by noiaryalnej, K akóv 
Poselska L. 20. zSfaf

01 16MITRWAU
systemu WERTHEiM, wj j ;  
kość 65-65-150, ztresore n, 
Obejrzeć można w prze i-  
pukoju Twa Szkoły Lud j-  
wej ul. św. Annyćj na 1. p. 
Wiadomość u sekretar|za 
Izby notaryalnej, Krakó 
Posei*ka Ś0. 28(k3

KSIĘGARNIA POLSKU
w KreKtwie. Hi. Sławkawska 1.3 

dostarcza wszelkich, gazi 
kolwiek wydanych książ. k» 
map, nut, kalendaizy i żi 
nali z możliwą szybkość 

*468

„ T r « e fó w a t i
i j k m  m

powieści Mmszchńwn] 
wyjdą w now. wyd. w 
tym w ceaie 13 i 10  K.
chcczaiTewnićsobie egi 
plarz, zechce nadeJ ić 
datek pod adr. Księgsi 
PolskisJ, Krakśw, ni. S at 

kswsiia 3,

Staruszka
ii-córka oficera wojsk po 

skich z r®ku 1831, n e-  
zdttl®* de pracy z powodu 
starości i stawania ręki, 
wprssza e łaskawe wspar­
cie. Datki przyjmuje Admi- 
aistracya „Clłosu Narodu*.

Starsza

chora kobiet]
p o z b a w i a n a  wszelkie 
środków de życia, upras; 
o łaskaw* wsparcie. Dal 
przy:muj5 Administracji 
„Głosu Narodu* dla J.l

S W I A T E C Z M l f
iLLU S TR O W A N Y  TU 8 0 D N IK  
H U M 0 R Y S T .-S A T Y R Y C Z N Y

54-ty  ROK
WYDAWNICTWA

P R E N U M E R A T A : K o ro n  8 .—
k w a r t a l n i e  a p rz e s . p oosiow ą .

REDAKCYA IADMINISTRACYA:
WARSZAWA 

UL. NOWY ŚWIAT N*. 27.

M t n M ń m i H t s M a n a g M A i D a a w

I  ZAKŁAD I

I  ELEKTRO -TEGHNICZH 0-MEGHMI CZŃyI 
|  A .  J O R D A N A  i  S p .  |
i  w  K r a k o w i u ,  Z w l a r ^ n l A c k a  L  S  !;

(vla-i-vi3 Heteiu Victoria)f 

|  poleca się Szanownej Publiczności. §

i a^ołobijr R h m j h  W « y c a y A s k Ł  m* Srultftraia „Oł&sa N a i^ tiA n  ILr^sawie »mą^«aa Raaaaaa Fwjta,


